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Zabicie posła Hołówki
miało na calu sparaliżowanie porozumienia polsko -ukraińskiego,

' SAM BOR, 29. 9. P A T . W czasie 
dzisiejszej rozpraw y przesłuchiw a­
no szereg świadków. Z zeznań ich 
w ynika, że browning, którego uży 
to do zabójstw a posła Hołówki, 
]ji?ec.hodził z rąk  do rąk  od starszej 
go sierżan ta  C hutkiew skiego do 
J o z e f a  B iłasa i wkońcu do W asyla 
i '- a s a .  Zeznanie św iadka Józefa  
L dosa po tw ierdzają  m om enty dzia 
łalnośei M otyki i W asyla Biłasa, a 
także ich zeznanie i plany.

Świadek Józef Bilas absolw ent 
szkoły h an d k w e j nie je s t związany 
żadnem i węzłam i pokrew ieństw a z 
nieżyjącym  W asylem Biłasem.

Zna dobrze oskarżonych Św ia­
dek wiedział, że M otyka był o rg a ­
nizatorem  H urtku . W  dzień nap a­
du na pocztę M otyka siedział ca ­
ły  dzień w domu, aby wyrobić sołii j 
ąobi. M otyka przechowyw ał matm* 
ja ty  wybuchowe.

Świadek zeznaje, że M otyka w  
czasie nabożeństwa w cerkwi z r a ­
cji św ięta państw ow ego rzucił bom 
be łzawiącą. Zamach na Hołówkkę 
urządzono w tym  celu, aby p rze­
szkodzić zbliżeniu polsko - u k ra iń ­
skiemu. Jó zef Bilas w iedział, że 
“ ■•wanizacją, założona przez Motv- 
bę łzaw iącą. Zamach na Hołówkę 
p ojekty  i p lany  były świadkowi
komunikowane.

Następnie przewodniczący od 
Z m iT>lia’ klóre ułożył nie

myjący juz Bereziński. O ‘ 11.45

Kto wygrał na lo terji?
W A R SZA W A , 23. 9. (,vł.)
Dziś, w ostatnim  dniu ciągnie­

n ia  p iąte j klasy wylosowany zo. 
stał mil jon • złotych. W ygrana padła 
na  num er 129512, sprzedany w ko 
lekturze „N adzieja" we Lwowie
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tUporezywe zaparc ia  stolca, k a ta ry  g ru  
bej kiszki, zastój w kiszkach, iw. !ecie, 
bóle w bokach, przechodzą p rz y  uży w a 
niu  rano i wieczór po szklance n a tu ra l 
Kej wody gorzkiej „F ranciszka — Józe 
fa“.

przewodniczący zarządził półgo­
dzinną przerwę. Po przerw ie na 
m arginesie zeznań Berezińskiego, 
że Baranow ski usiłował go wciąg­
nąć do UON., Bereziński s ta ra  się 
wykazać, że działał zawsze za wie­
dzą policji. W ykazuje on, że 
istniał p lan  uwolnienia więźniów u 
kraińskich, o czem zakomunikowa­
ła  p. Feduszkiewiczówna, p rjsząc  
Baranowskiego o zebranie inform a 
cy j celem realizacji tego planu.

Baranowski zawiadomił o tern

ś. p. komisarza Czechowskiego i 
radcę Iwachowa i za ich 'godą za 
ją ł się zbieraniem tych inform acyj 
Świadek Jarosław  Biłaś nie jest 
bratem straconego W asyla Biłasa. 
Jarosław  Biłaś, skazany za przyna 
leżnośó do UON. i wprowadzony z 
więzienia na salę sądo­
wą potw ierdza wyraźnie 
że W asyl Biłaś w trzy miesiące po 
zabójstwie posła Hołówki przyznał 
mu się, że on był sprawcą zamachu. 
Włodzimierz Bilas również sprow a

dr on y z więzienia, jest bratem nie 
żyjącego W asyla Biłasa. Składa on 
wyjaśnienia dotyczące arsenału 
truskawieckiego.

Przewodniczący w skazuje do. 
wód rzeczowy w postaci skrzyni z 
4 -na  rewolwerami. D alej świadek 
M ikołaj Tchmatow również pozo­
sta jący  w śledztwie pod zarzutem  
należenia do U. O. N- oraz K a ta rzy  
n a  Strem er, u k tórej znaleziono re 
wolwer, zeznają o zapasie broni w 
H urtku.

■ - t o  ■ ■ r-

Sąd najwyższy oddalił skargę kasacyjną 
obrońców fiorgonowej

W A RSZA W A , 23. 9. (wł.) Dziś
sąd najw yższy wydał wyrok w sp ra  
wie skarg i kasacyjnej obrońców 
borgonow ej. W yrok oczekiwany 
ty ł  z dużem napięciem  przez licznie 
ze iraną  publiczność.

Sąd najw yższy oddalił skargę ka 
saeyjną obrońców, wobec ezego w y­
rok skazujący Gorgonową na 8 la t 
więzienia za zabójstwo Lusi Żarem  
bianki został zatw ierdzony.

Dr. med.
ALFRED GRUSZKIEWICZ

specjalista  chorób dziecięcych

powrócił
Sosnow iec, ul- Modrzejowska 18 tel. 8-83

Na tropie zbrodniarzy,
którzy porwali dz iecko  L indberghs.

B R U K SE L A , 23. 9. Władzom 
belgijskim  udało się dzięki p rzy p a l 
kowi wpaść n a tro p  bancły, k tó ra  u* 
piow adziła  i zam ordowała syna 
L indberga.

N a trop  bandy natrafiono  już 
p ized  tygodniem , cała spraw a trzy 
m ana była jednak  dotychczas w ta  
jem nicy.

W filji W estm insterbanku w 
A niw erji zgłosił się pewien męż 

zna, p rzedstaw iając  do wym iany 
t ysiącfuntow y banknot. Ponieważ 
1 anknoty  tak  wysokiej wartości bar 
dzo rzadko po jaw iają  się w obie­
gu, a kasjerow i cała spraw a wyda 
ła się podejrzana, polecił p rz y ty li  
m a zaczekać, ponieważ n n ra /ie  w ka

sie nie posiada tyle belgijskich pie 
niędzy.

Połączył on się następnie telefo 
nieznie z cen tralą  banku w Londy­
nie, podając num er banknotu. W 
cbwilę później otrzym ał odpowiedź, 
•ż je s t to num er jednego z bankno 
łow, wręczonych w swoim czasie 
p r z ; /  L indberga kidnapperom  ame 

kańskim , k tórzy wzam ian przyrze 
kłi wydać mu dziecko.

Osobnik z banknotem  jednał? 
tymczasem wyszedł. Mimo to o wy 
padku  powiadomiono policję. N a 
drugi dzień rano, zaraz po otw arciu  
ta n k u , osobnik zgłosił się po r a :  
d u  gi i został natychm iast aresztu 
wany. Banknotu przy nim już nie 
znaleziono. Zeznał on, że spotkał w

kaw iarn i dwu mężczyzn, którzy wrę 
czyli m u banknot i przyrzekli mu 
wysoki napiw ek za zmienienie go 
na  franki.

Obu tajem niczych mężczyzn n- 
dało się aresztow ać, lecz podczas 
rew izji w prezydjum  policji, bank 
no tu  p rzy  nich nie znaleziono. D o­
piero na drugi dzień woźny policvj 
ny, sp rzą tając  chodnik przed woj- 
ścitm  do pałacu prezydjum , znalazł 
zniszczoną brudną kopertę, w  któ­
re j znalazł poszukiw any bankno t 
P rzy trzym an i nie chcą odpowie­
dzieć, skąd weszli w posiadanie ban­
ku- tu. Zeznali tylko, że bankuot po 
chodzi z A m eryki i gdy go im w rę­
czano, zapewniono ich, że w  razie 
zdrady  jego pochodzenia zginą z rę 
ki am erykańskich gangsterów .

Sensacyjne aresztowanie
B jm by na okręcie francuskim.

Dr. med.

PA RYŻ, 23. 9 
o aresztow aniu naIU

Z M arsy!ji dono 
■szą o aresztow aniu na pokładzie 
okrętu „Tim gad" niemca, niejakie 
go Thiele,' przy którym  znaleziono 
większą ilośćć silnych wybuchd- 
v. y.-!i m aterjałów .

T hicie oświadczył, że po prze­
kroczeniu granicy niemieckiej 
przejechał na rowerze do Lyonu, 
gdzie sprzedał row er i pieszo przy

lwi do M arsylji z zamiarem udania 
się do Algieru. Sfałszował > n wizę 
> ancuską, dodając w yrazy ..ważna 
na wyjazd do Algieru i Tunisu".

Po zbadaniu m aterjałów w ybu­
chowych przez ekspertów  okazało 
się, iż są one pochodzenia niemiec­
kiego i nadają się specjalnie do za 
stosowania na m orzu i na  s ta t 
kuch. - v

SPECJALISTA CHORÓB USZU. 
NOSA, GA RD ŁA i PŁUC

pow róc ił
Sosnowiec, Mał8cho*&*!*ge 9, telefon 707
Przyjm uje od 11 — I i od 5 — 7. 
W  niedziele i iw ięta  ed 12 1.—-
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ze świata Na balu w czerwonej Moskwie
Gdy p o s e ł  francuski przepija d o  B u d io n n ego . . .

PRZED PRZYJAZDEM I. PADEREW  
SKIEGO DO POLSKI.

POZNAŃ, 23. 9. W najbliższym cza 
sic do Wielkopolski raial przybyć na 
kilkudniowy wypoczynek Ignacy Pade 
rewski. Wiadomość te przyjęto z nieby 
walym entuzjazmem i poczyniono już 
przygotowania dia p-ednego przejęcia 
tak zasłużonego dig. ssęrawy polskiej 
mistrza Paderewski-jo.

Obecnie, jak się dowiadujemy, przy 
jazd Paderewskiego, który miał nastą 
pić je t cze w bieżącym miesiącu, uległ 
małemu odroczeniu Po dłuższym wy­
poczynku w St. Raphael, Iguayy Pade 
rewski bawi obecnie w Paryżu, stamtąd 
wyjedzie do swej szwajcarskiej rezyden 
cji. Termin przyjazdu Paderewskiego 
do Polski nie jest jeszcze dokładnie u . 
stalcny. -v  •

 xOx-----
ROZPORZĄDZENIE O E K SIF R Y - 

TORJALNOŚCI WYŻSZYCH UCZEL 
NI. 5

W ARSZAWA, 23.9. W najbliższych 
dniach ogłoszone będzie rozporządzenie 
o eksterytorjalności wyższych uczelni, 
to znaczy o wyjęciu tych uczelni z pod 
ingerencji wlad« bezpieczeństwa.

Rozporządzenie to przewiduje podo 
bno, że eksterytorjahiością chronione 
będą sale wykładowe na teas wykła. 
dów, natomiast podwórza, przejścia, ko 
rytarze iłd. nie będą korzystały z tych 
przywilejów.

 ;0 ;___
Z SOWIETÓW DO POLSKI.

WILNO, 23.9. Z Mińska donoszą, że 
niezwykła prośba wpłynęła do władz 
sowieckich ludności polskiej i łotew­
skiej, zamieszkałej w okręgu /aslaw  
skim i kueeniańskim.

Mieszkańcy tych okręgów, liczący 
przeszło 1899 głów, wnieśli obszerny me 
morjał do władz sowieckich z prośbą o 
pozwolenie na przesiedlenie się do Pol 
ski i Łotwy.

Memorial ten władze miiuklo prze 
sła ły  do Moskwy.

—  (o)-----
NA JA SN E J GÓRZE CUDEM ODZY­

SKAŁ SŁUCH I MOWĘ.
WILNO, 23.9. We wsi Mogilniany 

pow. Mołodeczno żywo jest omawiany 
fakt odzyskania mowy i słuchu przez 
48-letniego W i n c e n t e g o
Adamowicza, który od roku 1911 był 
głuchy i niemy Adamowicz posiada we 
Francji brata Dominika, który od cza­
su do czasu posyłał mu pieniądze.

Ostatnio Dominik korzystając ze 
zjazdu Hallerczyków w Gdyni przyje­
chał do Polski i udał’ się z bratem na 
Jasną Górę. Po jednodniowym pobycie 
w Częstochowie Dominik odesłał brata 
pod opieką jednego ze swych t'najom. 
do rode.innej wsi. i

Jakie było zdziwienie opiekuna, gdy 
w drodze Adam. odzyskał słuch, a w 
Wilnie w czasie modlitwy w kaplicy 
Matki Boskiej Ostrobramskiej także i 
mowę.

 oO o------
KŁUSOW NIK POSTRZELONY Z 

W ŁASNEJ FUZJI.

LUBLIN, 239. W lesie pod wsią
W yryki wydarzył się Janowi Cc cjowi 
tragiczny wypadek.

Oto polując nielegalnie w tym lesie, 
spostrzegł gajowego i usiłował schować 
pod krzakami dubeltówkę. W tjm  mo 
mencie fuzja wypaliła, raniąc ciężko 
kłusownika w okolicę serca.

Calejowa w stanie beznadziejnym 
przewieziono do szpitala w Lublinie.

 xOx-----
OGIEŃ STRAW IŁ W SPANIAŁĄ  

KATEDRĘ.

GTAWA, 23 3. W dniu wczorajszym 
wybuchł pożar w katedrze katolickiej 
w mieście W ellfled.

Mimo energicznej akcji straży po­
żarnych świątynia spłonęła doszczętnie 
przyczem pastwą płomieni padła rów­
nież wielka ilość cennych obrazów i re 
Lik wij.

Ze wspaniałej katedry, wybudowa­
nej kosztem 5 mii jonów dolarów, pozo 

, stały tylko nagie mury.

Wybitny dziennikarz francuski 
George O udar, który przez dłuższy 
cżas mieszkał w Moskwie i bacznie 
przyglądał śię wszystkiemu, co się 
dzieje w Sowietach, zamieścił na ła­
mach prasy francuskiej ciekawy 
reportaż o dygnitarzach, i 

życiu na Kremlu.
Stalin jest niewidzialny. Jeżeli 

zdarza się, że przyjmuje on zagra­
nicznego aziennikarzą, znaczy to. 
ze w danej chwili potrzebny mu jest 
głośnik.

Poselstwa i misje zagraniczne 
podtrzymują w Moskwie ze szla­
chetnym uporem zwyczaje zachod­
nie Lokaje poselstw ubrani są w, 
hberje, >ecz przy tern wszystkiem 
panuje tam specyficzna atmosfer t 
której niema w innych poseł i 
stwach. W poselstwach moskiew­
skich panuje mianowicie atmosfera 
wzajemnej życzliwości, którą moż­
na zaobserwować jeszcze wśród 
czknków korpusu dyplomatyczne­
go w Chinach. Każdego nowoprzy- 
bywającego spotykają wyjątkowo 
u y, zliwie Wszyscy mile do nowo 
przybyłego uśmiechają się, jakby 
to był nowy członek wielkiej ro ­
dźmy. w ;

Cóż to za rodzina- Związek eu­
ropejski ? Nie1 Bo do niego należą 
również i przedstawiciele żółtej 
rasy...

Blok kapitalistyczny? Również 
nie. bo do tego bloku nie weszliby 
Cf mczycy.

Jest to więc co innego: zwarty 
klan mieszkańców, według zwy­
czajów' rosyjskiego średniowiecza, 
zamknięty w obrębię t. zw. niemie­
ckie! dzielnicy.

Dyplomaci często urządzają 
przyjęcia. Na te przyjęcia przed­
stawiciele Władzy odważnie przy­
chodzą

w ciemnych marynarkach.
Czasami w czarnych marynarkach 
i jć mych krawatach. Jedynie tyl­
ko szef protokułu dyplomatyczne­
go Florynskij b. dyplomata carski, 
pozwala sobie na pojawianie się w 
żakiecie.

Na zwykłe wieczoi-ki to warzy- 
skit- zjawiają się bolszewicy zwyk­
le w nawpółwojskowych mundu­
rach. Nieraz w czasie wielkich obia­
dów.’ galowych można obserwować ja 
ko sowiecki wojskowy przypina 
serwetkę do guzika munduru. Lecz 
nieznajomość niektórych zwycza­
jów towarzyskich niweluje się ści- 
słem speinieniem innych, bardzo sta 
rych. jak naprzykład

całowanie ręki pani po tańcu. *
Nastroje sowieckich dygnitarzy 

po przyjęciu stają się zazwyczaj 
u'-/owe.

Po kolacji w poselstwie francu­
ski em Budiennyj z niezwykłym 
r.dentcm i temperamentem odtań­
czył „lezginkę". Dokoła niego stali 
i klaskali poseł francuski, żona L it­
winowa, szef sztabu głównego J e ­
go row, wyżsi dowódcy lotnictwa 
i marynarki, żona komisarza o- 
światy Bubnowa, wyróżniająca się 
zresztą wspaniałym głosem, która 
przedtem odśpiewała na cześć pr/o- 
pnących do siebie Litwinowa 
i posła francuskiego, piosenkę 
„Czarka"...

Przyjęcia kończą się już za dnia 
około godziny wpół do ósmej.

Lokaje podają palta. Na progu

Or. E l T .  Melodysta
powrócił

ord. w  c h o ro b a c h  w ew n . (spsej. p-łuc) 
o d  9 —11 i c d  4— 6.

Sosnowiec, Modrzejewska 9
tel. 1-81.

Budienny z galanterją salonowca 
ustępuje drogę najładniejszej damie 
w korpusie dyplomatycznym, żonie 
posła włoskiego.

Na ulicy zjawiają śię kapelusze 
pań, niby na rue de la Paix w Pa- 
'.yżu. Panie paradują w białych rę­
kawiczkach, podobnie jak policjan­
ci, regulujący ruch samochodów

przedstawicieli dwudziestu naro­
dów.

A co myślą ludzie, stojący n-i 
chodnikach? Czy zazdroszczą? Czy, 
myślą o nich, jak o najgorszych 
barbarzyńcach?

Zdaje się, że mówią poprostu:
, to ludzie, którzy dobrze je­
dzą"...

Tunel pod Gibraltarem
Nie będzie morza między Europę a  Afryką

W francuskich przemysłowych 
technicznych i nawet politycznych 
kołach olbrzymie wrażenie zrobił 
artykuł madryckiego koresponden­
ta „Temps‘a“ o stanie robót tunelu 
pi zeprowadzanego pod Gibralta 
rem.

Jak wynika z tego artykułu, ro 
boty techniczne przy tym tunelu 
zaszły już bardzo daleko. W począł 
kaeh września rozpoczęto już wy - 
sadzanie zapomoaą dynamitu dna 
morskiego pod Gibraltarem i zakła­
danie pierwszych podkładów...

Tunel Gibraltarski będzie najdłuż 
szym tunelem z istniejących do 
tychczas na ziemi- Będzie bowiem 
ciągnął się na przesb zeni 32 kil /- 
metrów (najduższy dotychczas tu ­
nel Symploński ma 20 kilometrów 
dugości).

Nowy tunel pod cieśniną przebić 
gać będzie na głębokości 330 mtr , 
będzie łączył Medynę — Sidonję 
na hiszpańskim wybrzeżu z Alaka- 
zarsegerem w Afryce.

W tunelu będzie przechodziła ko 
lej dwutorowa, oraz z boku szosa 
samochodowa. Porobiono tego ro­
dzaju ulepszenia, które pozwalają 
na pracę w głębi tunelu przy 23—2S 
stopniach ciepła, a więc w warun 
karh całkiem znośnych. Przy budo­
wie Symplomu pracowano przy 30 
st. upału i musiano co pół godziny 
zmieniać robotnikÓAY

Znaczenie tunelu pod Gibralta­
rem dla komunikacji światowej jest 
■wprost olbrzymie. Powstaną trzy 
nowe imponujące linje kolejowe.

Jedna będzie prowadziła z Pary 
źa przez Gibraltar do hiszpańskiej

kolnnji Rio de Oro, a stamtąd do 
Paka.ru na wschodniem wybrzeżu 
Afryki, tutaj spotka się z linją 
okrętową transatlantycką, wiodą­
cą do Brazylji, co skróci podróż < 
Europy do Ameryki Południowej 
do 9 dni.

Druga linja to słynna kolej trans 
saharyjska; będzie można z jej po­
mocą dostać się z Anglji na Kap 
sztat w osiem dni (zamiast, jak o- 
beenie 18 dni).

Wreszcie trzecia linja będzie mia 
ła punkt wyjścia z hiszpańskiego 
Marokko, przez Algier, Tunis, Tri 
polis do Egiptu. Będzie się łączyła 
z francuską linją kolejową Syrja— 
Bagdad —■’ Indje oraz z angielską li 
nią Kair — Południowa Persja -- 
Bombay.

W ten sposób tunel pod Gibralt i 
rem stanie się pierwszym węzłem 
między czterema kontynentami. 
E iropą, Ameryką, Afryką i Azją.

Kto finansuje to olbrzymie przel 
sięwzięcie?

Odpowiedź na to pytanie nie jest 
,1 -szcze całkiem jasna. Podobu» 
Francja wzięła na srebie poważną 
część kosztów, oraz wyraziła goto­
wość pokrywania deficytów pod 
czas pierwszych lat eksploatacji 
^ui elu. IJiszpanja zaś ze swej stro­
ny' obiecała wzamian za to włączyć 
swą sieć kolejową do szerokość' 
europejskich linij. Inna wersja 
twierdzi, że koszty zostały podzie­
lone między Anglję, Francję i Tlisz 
pruję w różnych stopniach.

W każdym razie będziemy świad 
kami olbrzymiej wagi kulturalnego 
czwnu.

Kongres wałkom
Nowy pomysł sowieckiej propagandy

Pewien nie pozbawiony fantazji 
rowiecki czekista, zajmujący stan . 
wieko szefa stacji maszynowo - trak 
la t .wej na Kaukazie Północnym wy 
mydlił i zorganizował oryginalny 
zjazd, chyba pierwszy w dziejach 
ludzkości. Impreza czekisty nazywa 
ła s;ę „zjazdem wałkoniów". Kołch,. 
zy otrzymały instrukcję wysłania 
w charakterze delegatów „wzór; 
wych i pierwszorzędnych leniuchów 
i wałkoni". Zjazd został uroczyście 
zainaugurowany i otwarty przez o- 
wego czckistę, poczem głosu udzie 
lore delegatom. Wystąpienie pierw 
szego z nich na mównicy było nastę­
pujące. Delegat wałkoniów rzekł 
— Nawołuję wszystkich zebranych 
tu wałkoniów do pracy szturmowej 
w polu- Z dniem dzisiejszym ogła­
szam się szturmowcem.

Po wystąpieniu pierwszego mów 
ey miało miejsce drugie:

— Jestem zwykłym wał koniem, 
lecz nie chcę nim być. Następnym 
razem przyjadę tu, lecz na zjazd 
szturmowców. Zrozumiałem, że przy 
noszę szkodę wspólnej sprawne...

Przed zjazdem delegaci watko- 
riów byli wypróbowani i okazało 
się że nie są skończonymi lordami,-, 
gdyż ich praca na '-własnych dział­

kach ogrodów wurzywnych może 
być uważana za wzorową.

Kolektywizacja spowodowała tę. 
że dziesiątki miljonów chopówr sowo 
chich stało się leniuchami. Wladzj 
próbowały walczyć z tem  zjawis­
kiem drogą wyznaczania prac akor­
dowych i poniosły dotkliwą klęskę. 
Próba pod p o rząd ko wan i a chłopów 
urzędnikom GUP. pali na panewęt 
Obecnie postanowiono spróbować 
owej melody zachęcania do pracy: 
wydano dekret pozwralający chłopu 
mieć własną krówkę, bo przekonano 
s:c iż kolektywizacja zniszczyła 
chłopa, doprowadziła go do skraj 
ncj nędzy i spowodowała p?yclto"ę 
leristwa.

RESTAURACJA
w  Dąbrowie Górn.
ul. S o b iesk iego  12. 9 $

O b ia d y  i ko lac je  n a  św ieżem  
m aś le .
P iw o  H ab :- rb u sch a .  
W y b o ro w e  w ę d l in y  T y m ó w -

W I K C Z O F T M  K O N C E R T .  
C E N Y  N1SK E. lokal p o w ieszo n y
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Dzień pracownika umysłowego
pod Hasiem pogłęoienia świadomości społecznej

W e wrześniu r. ub. dziwioru  
pio, że związek zrzeszeń pracowni 
W w um ysłow ych „w ym yśli4* so 
bie urządzanie jakiegoś święta do 
rocznego, a dziś dziwionoby się a 
g d y b y  w dn. 24 września dzień 
p racow nika um ysłów, nie odbyt 
się lub  nie przew yższył rozmiara 
in" i p a ra d a  d n ia  zeszłorocznego.

W  r, ufa „św iętow ała “ ty lko  
stolica, Radom  i Łódź. W  r. b. 
nic będzie w R zeczypospolitej, jak  
d łu g a  i szeroka arii jednej m iej i 
<-cowości, do k tó re j u n ja  zw iął- 
1 ów pracow niczych dociera 
edzieby dzień 24 nie m in ą ł pod 
hasłem  p raw  p racow nika  u m y ­
słowego, zac iągan ia  się w szeregi 
zw iązków zaw odow ych, żądan ia 
umów zbiorow ych i rozjem stw a 
izb p racy , sk rócen ia  czasu p racy  
w b iu rach .

Pow yższe p o stu la ty , ich p ro p \  
ganda, stanow ić będą treść dn ia  
dnsie jsrego .

Pochody, akadem je, pełne ska  
p.vnia, bogate  w pouczające r e ­
fe ra ty , odbędą się we w szystkich 
m iejscach skupień  pracow ników  
um ysłow ych.

Dzień p racow n ika  u m y słó w ) 
go roku 1922 urządzony ,na pr-S 
bę4< w  trzech m iastach  dow iódł że 
Inka okazja g rom adnego skupie 
n a  się, n as tro jen ia  serc na  jedną  
nutę i nastaw ien ia  um ysłów  na 
\  dka czołowych postulatów^, nie 
jest czasem straconym .

U św iadom ienie socjalne p r a ­
cow nika um ysłow ego, tak  słabe 
jeszcze i chaotyczne, n ab iera  w 
ifniu tak im  tężyzny, pogłęb ia się 
i utrwala.

Przyw ódcom  ru ch u  em ancy- 
acyjnego pracow ników  u m y sł) 

rych  tego elem entu „psych ik i 
n a sy 44 — b rak . In te ligenc ja  jest 
rozproszona i n iesforna, d la teg  . 
naw et potężne zw iązki in te lig ea . 
ik ie  m ają  pozory słabszych, niż 
są w istocie. A wszakże nie b rak  
,rn siły  i karności, g dy  przyjdzie 
m om ent potrzeby . Choćby z o k a ­
zji pożyczki odrodzenia m ieliśm y 
tłowod świeży: u n ja  pracow ników  
um ysłow ych p ierw sza p rzy ję ła  
na  bark i sw ej półm iljonow ej rzti 
t>y członków7 pow ażne rozwńązsi 
me.

T ak się stało , gdyż polski pro- 
cow nik um ysłow y je st obywafd- 
lm o w ysokiej próbie św iadom o­
ści państw ow ej —  zna więc obo 
w iązki Tern dziw aczniej w ygląda 
wiec objawy że on wda śnie najsła-

i .

biej zna swoje prawa- I  dlatego świadoma jest, z punktu widzenia 
wszelka forma przekształcania go całokształtu kulury narodowe! 
na klasę, praw tych jaknajgłębie; jaknajbardziej pożądana.

W ie lk a  o s z c z ę d n o ś ć  
p r ą d u  e l e k t r y c z n e g o

przez  stoso- 7 g r ^ i | T ’ f  °  d o sk o n a łe j  w y- 
w a m e  la m p  1 I  da jn o sc i  ś w i a t ł a
d ia  o św ie t len ia  k la te k  s c h o d o w y ch ,  k o ry ta rz y ,  p iw n ic  
j a k  rów n ież  p o m ieszczeń  szp i ta ln y ch ,  koszar ,  hoteli

i t. p.
Zużycie prądu minimalne:

jeden grosz za 5 godzin palenia!

Do M byc a hurtowo i detalicznie u firmy
R ETTM A N  i B E R K O W IC Z

BĘDZIN, M ałachowskiego 1 Telefon Ni 6-28.

Skatki iii ii różnych
g r u p  s p o łe c z n y c h .
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S. MONETA
Dąbrowa Górnicza, 

uh Kr. Sobieskiego 29 ,
z a  w s k a z a n ie  s p r a w c y  r c z -  
b l d a  s z y ld u  s z k la n e g o  w  n o ­

cy  14 —  15 b . m .

Bezrobocie i kryzys gospodarzy 
dotknęły tak szerokie w7arstw7y spo 
kvzne, że bodaj nieina ani jednej 
grupy ludności, któraby wskutek 
orzesilenia nie ucierpiaa.

s ta ty styka  wogóle, a społeczna 
w szczególności, rozróżnia między 
innemi t. zw. zawTodow7o czynnych 
i < soby, pozostające na utrzymaniu 
innych członków rodzin. Do zawodu 
w7o czynnych należą osoby, które 
pracują w pewnym określonym za­
wodzie, czerpiąc stąd środki u trzy ­
mania dla siebie i swych rodzin. U 
nas w Polsce te dwie grupy ludno­
ści dzielą się liczbowo na dwie p ra ­
wie równe części, jeżeli jednak weź 
mierny poszczególne grupy narodo­
wościowe (względnie wyznaniowe), 
okaże się, że liczby stosunkowe, do­
tyczące zawodowo czynnych nie od 
{ewiadają układowi ludnościowemu 
Tak więc katolicy stanowią 63.8 
proc. całej ludności a zawodowo czyn 
a i —- 62.8 proc., gr. — katolicy od­
powiednio 11-2 proc i 13.9 proc., pca 
wosławni — 10.6 proc., i 12.6 proc. 
szcie żydzi 10.5 proc. i 6.8 proc. 
ewangelicy 3.8 proc., i 3.6 proc., wre 
szcie żydzi 10.5 proc, i 6.8 proc.

Poniew7aż, po wyeliminowaniu 
zawodowo czynnych, pozostała część 
ludności znajduje się na utrzymaniu 
zawodowo czynnych, którzy wobec 
nich grają rolę żywicieli, przeto by­
najmniej nieobojętną jest rzeczą 
wzajemny stosunek liczbowy tych 
dwóch grup; im bowiem więcej jest 
zawodowo czynnych, tern mniej b ę­
dzie osób pozostających na ich utrzy 
maniu i odwrotnie. Z przytoczonych 
wyżej liczb wynika, że w najlepszem 
stosunkowo położeniu są gr. — ka- 
tołi i prawosławni, gdyż wśród 
nich ilość zawodowo czynnych jest 
większa, aniżeli to wypadało ze sto­
sunków ludnościowych, katolicy na 
na’omiast ewangelicy i żydzi znaj 
dują się w położeniu znacznie gor 
;-?em, gdyż ilość zowodowo czyn­
nych jest mniejsza.

Oczywistą zatem jest rzeczą, że 
ponieważ katolicy, ewangelicy, ży ­
dzi liczą stosunkowo najmniej za­
wodowo czynnych, przesilenie gos 
poparcze i bezrobocie dotkliwiej 
na nich właśnie się odbija, ponie­
waż na utracie zarobku przez żywi­
ciela rodziny cierpi największa rów­
nież liczba osób, pozostających na 
ich utrzymaniu. Szczegółowe obli­
czenia w7 zupełności to potwierdza­
ją, na 100 bowiem zawodowo czyn-

nyeh wśród katolików przypada 
9 osób na ich utrzymaniu, wśród 

gv. — katolików 56,2, prawosław­
nych 60.0, wśród ewangelików 
— 88,0, wśród żydów — 195,1.

Jeżeli porównamy poszczególne 
zawody rozmaitość stosunków bę­
dzie niezwykła. Z większych grup 
najmniej dotknięte bezrobociem bę 
dz e rolnictwo, gdyż na 100 zawodo 
wo czynnych jest 64.1 osób na utrzy 
maniu żywicieli. Następnie miejsce 
zajmuje służba publiczna ze 130.1 
osobami pozostającemi na utrzyma 
lmb da]e.i przemysł — 178,8, han­
del -— 210.7 i komunikacja — 212,5 
Potwierdza to ogólne mniemanie, 
7e pomimo bardzo ciężkiego położe­
nia, w jakiem się rolnictwo nasze 
znajduje, na wsi naogół biorąc gło­
du się nie odczuwa

Ale i w poszczególnych zawo­
dach stosunki układają się nader 
mejednolicie, zależnie od środowi­
ska, Na 100 zawodowo czynnych w 
rolnictwie wśród greko-katolików 
przypada 31,1 pozostających na ich 
utrzymaniu, wśród żydów — 76 9, 
^  przemyśle wśród ewangelików — 
152.8, wśród żydów — 215.1, wśród 
katolików 168.8, w handlu — wśród 
gr. - katolików 119.4, wśród żydów 

?£9-3, w komunikacji wśród cwan 
gel:ków — 215-4, w służbie publicz­
nej — wśród ewangelików — 114.4, 
wśród żydów 182.7 i wśród katoli­
ków 121.3,

Najdotkliwiej więc kryzys i bez­
robocie odbija się na zatrudnionych 
w komunikacji, na 100 bowiem V  
wodowo czynnych i  rzypada 242.3, 
pozostających na utrzymaniu. Po­
nieważ jednak jest to grupa bardzo 
nieliczna, wynosi bowiem tylko 1.3 
Proc. ogólnej ilości zawodowo czyn­
nych. przeto na ogólne wyniki gru 
pa ta wpływu dużego nie ma. Na 
hmńast położenie przemysłu i han­
dlu jest nader ciężkie, gdyż bezro­
bocie dotvk'7 stosunkowo najwięk­
sza Pość osób ' ^

Najliczniejszą grupą społeczną 
sa rolnicy, którzy wśród zawodowo 
czynnych wynoszą 73.8 proc Pomi­
mo stosunkowo najniższego dochodu 
-społecznego przypadającego przś- 
' :ę!nie na jednostkę w rolnictwie, 
wobec małej ilości osób. nozostaja- 
cej na utrzym aniu żywiciela, w gru. 
pic tej bezrobocie jest stosunkowo 
na.,mniej dotkliwe, łatwiejsze też 
jest do przetrwania.

Z. K.

U. 0. M s  przepowiada przyszło!!
Kongres lotników 

w roku... 1966
7nakom itj pisarz angielski IŁ 

zajmował się spoglądaniem w przy­
szłość ludzkości. Niekiedy było tg 
kreślenie obrazów czysto fan tastw  
cznych, jak słynnej powieści „Pod* 
róż w czasie‘2

Niekiedy jednak traktuje tę sprtf 
wę poważnie i niejednokrotnie do> 
w.ńdł, że wtedy właśnie przepowiy 
da trafnie, jak prawdziwy prorok.

Ostatnio ukazały się nowe prze. 
f < Wiednie H. G. Wellsa.

7aczyna w7 nich od naszej epok’, 
którą osądza bardzo surowo, jako 
epokę puwrotu do barbarzyństwu 
ciemnoty i przesądów7.

Je n  stan rzeczy będzie się coraz 
to pogarszał, według Wellsa, w 
ciągu najbliższych lat 30-tu, tak, że 
w roku 1960 osiągnie się kulmina­
cyjny punkt ciemnoty.

Ale wówczas zaczną się zjawiać, 
pierwsze objawy odrodzenia. Zn 
panniani przez wszystkich myśli, 
cic.e zaczną w ogólnym chaosie pla­
nować utworzenie państw7a świa­
towego. t

Zbawienie przyniesie kongres lot 
ników całego świata, który w r-o-i 
18L zbierze się w... Bassorze

Lotnikom pomogą uczeni i u 
rzy się państwm światowe, oparie 
na rów7nym podziale Wspólnych 
dóbr. Dysponując jedyną siłą zbrVj 
r.ą. jaką będą wtedy pancerne sa­
moloty, lotnicy z łatwością narzucą 
swą wolę wszystkim ludom świa­
ta.

Owo państwo światowe będzie 
się rozwijało szybko, choć nie bez 
trudności. Koło roku 1970 władze 
nov/ego państwa oprą się na zasa• 
dach, podobnych do tych, jakie przy 
jęły Sowiety, ale bez ciasnoty ich 
dogmatów.

Produkcja będzie wzrastała i dn i 
gi kongres w Basśorze w roku 19 78 
liędzie obradował nad temi wła­
śnie sprawami produkcji. Ustalą 
tam plan pracy 30-letniej. W pew- 
nvm momencie plan ten zachwieje 
się na skutek walk o władzę, pod: b 
nyeb do walki Stalina z Trockim. 
Rozpocznie się okres zbrodni poli­
tycznych.

Wreszcie trzeci kongres oczyści 
ostatecznie świat. Epidemje znikną. 
Indzie będą mieli wszyscy dach nad 
głową i odpowiednie wykształce­
nie. f,

W roku 2069 skończy się pierw 
sza faza, w którą wszedł świat 
Rozum stanie się czynnikiem deey-> 
dującym w losach ludzi.

Książka Wellsa, która o tern 
wszystkiem mówi w wizjach, trzy* 
mających czytelnika w napięciut 
mu-i w oryginale tytuł „The Shape 
ot diings to conne44.

Znawcy uw ażają ją za najwięko 
sze dzieło wielkiego pisarza.



Wśród dzieci znalezionych i innych...
^isjsk i fSons niem owląt w  Sosnowce

Od czasu do czasu w prasie p j  
jaw ia  się krótka wzm ianka: tu i tu 
znaleziono niem ow lę pici takiej i ta 
kiej, które „przekazano" do domu 
niem owląt. M atki zazwyczaj po­
szukuje policja.

Tym czasem  rozkrzyczane, zzięb  
niete i nienakarm ione bobo znalazł) 
już opiekę, dach nad głow ą i za- 
m iast w  ..kołysce" usłanej z niedoj­
rzałych jeszczd kb sów  zboża — le. 
żv w białym , m ałym  łóżeczku, a nad 
nim pochyla się ktoś troskliw y, kto 
zastąpi mu przez długie i pierwsze 
miesiące życia  —  matkę, o której 
się nic nie wie.

' Dom niemo w’ ąt w Sosnowcu — 
to jakby skondensowana, w ielka  
m atka —  iluś Rui berbeciów. M a t­
ka — niezw ykle inteligentna, czu­
ła i pełna troski, k lasyfikująca sw  < 
dzieci w edług ułom ności f iz y c z ­
nych czy psychicznych, z któremi 
w eszły w ten św iat i w edług tego  
stosująca opiekę nad niemi.

I nie wiadomo, czy takie d ziec­
ko nie powinno być wdzięczne lo ­
sowi. że je oderwał od rodzonej mat 
ki .

Mimo woli m yśli się o tem, gdy  
się patrzy na rzędy czystych łóże­
czek z ich lokatoram i, na w idne bia 
*łe pokoje, na za biegł i w e i skrzętne  
ięce  pielęgniarek ; rozumne, o je jw  
skie k łopoty lekarza.

Dom niem ow ląt w  Sosnowcu —  
przejęty  został orrez m iasto w 1921 
roku od rady opiekuńczej. In icja  
toiam i tej in stytu cji byli: ś. p. ks 
(Menkiewicz i dr, Żahorski, którzy  
w M a ch  191G — 17 a w ięc w latach  
nędzy, uznali za konieczne zająć si-j 
te ni sprawam i.

D ziś, dom niem. w ląt jest na eta- 
o ;e opieki społecznej m agistrat u 
B udżet roczny wynosi 43.949 d ., 
keszt dzienny utrzym ania dziecka 
(g z ł. 29 gr., w yżyw ien ie zaś samo 
50 groszy.

D la porównania dodajmy, że w 
W arszawie koszt utrzymania dziw­
ka za dzień wynosi 4 i Pół złotego.

Przeciętna ilość dzieci w dom i 
niem ow ląt w ynosi około 55 małych  
obyw ateli.

Dom podzielony jest na dw-k 
działy: parter to 1 rólestwo dziew  
starszych dwu i trzyletnich, pierw 
fsze piętro — 'o sanktuarjum m a­
leństw , które nierzadko w yryw ana  
są śmierci przez lekarza i troskliw y  
personel sióstr.

W ym ownym  tego dowodem .ią 
:-yJ'ry: śm iertelność przeciętn i
wśród dzieci w m ieście wynosi 
12 proc-, w domu niemowląt śmierć 
zgarnia jeno %<i proc..

Opieka m ag-stratu nad dziee 
kiem nie kończy stę tylko na domu 
niem ow ląt Po tr-och łatach dziec­
ko idzie do zakładu w Bogucicach, 
by tam róść, uczyć się i przygoto­
wać do życia.

K oszt zatem m iasta w wychowa  
nitt takiego dziecka do 1S lat. t. ,j. 
0 0  okresu k iedy opieka magistratu  
się kończy — wynosi ogółem 14 ty ­
sięcy złotych,

W  m iejskim  d< mu niem owląt 
'pracuje już nr. sieb ie pierw sza w y ­
chowanka tej ;n=tvtucji.

# # #
W śród dzieci. I ądź podrzuc-i 

r.ycli, bądź też skierowanych przez 
w id z ia ł opieki społecznej m agi­
stratu —  z powodu skrajnej nędzy 
rodziców — znajduje się spory pro 
o r -t  dzieci chorych, obarczonych n • 
p-mnościami, z urazem psychicznym  
czy też kretyńskim .

Dzieci te wvm ngaja specjalno,; 
onieki i zabiegów, odzieluej djetv  
itd

D zisiejszy  p od persot du, ma! • 
ILindhi, pulchny, ładny c-Llopak 
przed dwoma i--zęzo la ty  by] w v m  
zorkwanem, r-ond-rujacom ż y c a  
ćlzwckiem

Ten swój w ygląd  i pogodną ra­
dość z życia  —  zawdzięcza jednej z 
sióstr, która uparła się, że go nie 
odda śmierci i walkę tę w ygrała.

To też dr. M alicki, niestrudzony  
opiekun tych dzieci — podkreśla  
zaw sze i w szędzie troskliwość sióstr, 
ich um iłow anie pracy i tę w ytrw a  
łą, niezmożoną wolę utrzym ania za 
wszelką cenę kiełkującego życia w 
tych m ałych istotach.

Nierzadko więc w ypielęgnow a­
no, w ynoszone na rękach dziecko.

sta je się ulubieńcem siostry, pupil 
kiem dopóki nie przejdzie na dó1, 
do dzieci starszych, a stam tąd do 
zakładu w Bogucicach.

Dom niem ow ląt w  Sosnowcu  
— służyć może za wzór dobrze i rc 
zumnie prowadzonej instytucji za 
j ieniądze społeczne.

W iele przyczynił s ię  do obecne­
go stanu domu niem ow ląt i do tej 
atm osfery, jaka tam panuje dr. Mo 
bb*ki, kierownik tej instytucji.-.

(h .)

Tydzień P. C. K. w  Zagłębiu
Dziś rozpocznie się na terenie 

pow iatu będzińskiego w ielk i ty- 
dz,eń P . C. K . Okres ten p ośw ięć,- 
ny jest propagandzie czerwonego  
krzyża, a specjalnie popularyzacji 
znaczenia drużyn w szrzególności 
w  ebeonym momencie kłębiących się 
chmur na naszym  horyzoncie,^ w i­
nien stanow ić troskę każdego ś w ii

Obywatele Rezerwiści!
O tr z y m a liśm y  p o n iż sz ą  o d e z w ę :

W latach w alk o n ie p o d le g ło ść  R zpiitej, bez w zględuna szar­
żę, przekonania polityczne i poch .dzen  e, krw aw ikśe e się o szczytne 
kicały. W ówczas sta liście ramię p-7v ramieniu i jedeD cel m ieliście na 
względzie: w o P  A ?  Polsk i, której tak często ślubujecie poświęcić resi- 
tę swoich dni.

D laczego w 'ęc dzisiaj częsf- kroć chadzacie rozproszeni, dlacze­
go w  najbardziej demokratyczne? organizacji byłych wojskowych, :a 
t ą  jest zw iązek rezerwistów , nie st -ł ow icie zw artego frontu przy d a l­
szej budowie w zwalczonego państwa.

Częstokroć niezdecydowani, trawienia rozb.-znc-mi uprzedzenia­
mi, zatracacie z pi zed oczu istotne cele ideowe, popadacie w bezczvi. 
i krańcową de. ^ośję, która w yelim inuje W as z prśród żyjących i idą­
cych naprzód w p iaey  nad utrwaleniem  bytu Rzeczypospolitej.

Najwyz-v.v czas skończyć z tą  apatją i przvrtąpić do rozrasta ią 
ergo się zw ią zb  rezerw istów , gdz'c w najharm oT :n>ejszej w spółpri - 
ty  wiąże się oficer z podoficerem szeregowym , g łz ic  po odbytych ćw» 
czeniaeh jedni 'a  drugich przelew  - ją. nabyte wiaćton ości.

W zwią.Tu rezerwistów, który w edług nao.rćryeh wskazań j e l  
n w: v w sz y s tt  cb b. wojskow ych, w ie  śywr. i planowa praca, jaka i m  
walidów  jest '.działem.

Dlaczego w ięc na naszym  obpenym froncie p .k o łow ym  niema 
W:-s, dawnych kolegów  frontow -d.. ludzi zdrowych fizycznie i roz­
porządzającymi di żvm zasobem c : rsu.

P odejm ijcie męską decyzję, a przekreślicie wszelką apatąę!
N a tere--'e f>ow. będzińskiego w e w szystkich m iejscowościach or 

ganizuja się koki zw iązku rezerwistów, które o okują W aszego przy- 
i 701 a

Sekretarz: Prezes Zarządu Pow iatow ego Zw.
) M aria . K antor - M irski Rezerwistów

(—) Stefan  W ojnar - Byczywski( -

Komendant 
(—] Andrzej Styka

Kpt- w st. spocz.

Niemiła przygoda p. Fonsia
po jednej nocy szału i upojeń

Wrzesień

24
Niedziela

domego ob yw ań la  któremu bezpie 
czeństwo państw a i w łasne jest 
drogie.

Niech każdy, k io nie należy d > 
P. C. K . zapisze się na członka tej 
i ; ganizacji, której hasłem na dziś 
jest: „Pomóż pclskiemu czerw ona  
nn. krzyżowi ratować ciebie",

N iem iła przygoda spotkała przy 
sto-jnego p. Fonsia R., zamieszkałe- 
g’o w Sosnowcu na Pogoni,

Pan R, jest stuprocentow ym  
•i nżuanom i z fryzury, oraz fant-i 
zyjn ie zapusz«--'mych buczków, z po 
wodzeniem przypom ina V alentina.

N ic też dziwnego że sobowtór 
króla ekranu, zjaw iw szy się p ew n i 
go wieczoru na d. 3 maja w So 
srow cu, zwrócił na siebie powszech­
ną owa gę płci pięknej i z łatwością  
poznał uroczą sos łowiczankę, pan­
nę Lolę S itkćw nę którą zaproś1! 
do siebie. Panienka przyjęa zapro­
szenie skw apliw ie, szybko zagospo 
darowała się w  m ieszkaniu piękne-

T?ons’-i ’ - r" «ię spostrzeżoni, 
gdy nadeszła noc.

"oczywiści.- p:i»>r.a L ola słyszeć  
me chchała o powrocie do domu ) 
tak  snó.źnionej pot ze, w ięc została 
do rana.

'/■« '.’.vitcm r» R zerwał sic r.a

równe nogi! —  panny Loli już nie 
Lyło- Jakby tknięty złem przeczą 
ciem sięgnął za portfel, zajrzał tu i 
:am , wreszcie zakb.J i pobiegł do k.) 
m sarjatu, gdzR  złożył sążniste u . 
m ddow anie o kradzieży 60 złotych 
bursztynowej cvgarnicy ze złotą 
Rnnvka i o ryg ' m inogo fr a n c u s k ie ­
go czernidła „r/i stałe", którem czer 
i i i  sw e fantazyjne w ąsik i a la V a­
lent ino.

W  tym  stanie rzeczy sprawa zna 
ła z i • się w sądzie grodzkim.

Przed sądem stanęła swoboda j 
i pewna siebie 1 eokadja Sitek, b“/, 
stałego miejsca zam ieszkania, po 
gardliw ie spoglądając na zażenowa 
nogo oskarżyć.e'a.

Pkonfnndow -nę pan Fonsio /a  
v.pp->-mał ję z y k i i chciał odwoła” 
swe zeznanie, mimo tęgo jednak  
sąd, opierając rą  na całcksztalc- ■ 
snr.iwy, skazał '.o-ę na sześć tygi-d 
i i i w iezienia.

KALENDARZYK
D*!ś: NMP. od w. nisw.
Jutro; Władysława 
Wschód słońca: 5.33 
Zachód słońca: 17.59

R A D J f D
W A R SZA W A .

N iedziela, 24 września.
10.50. Program  na dz. bież. 11.00. Tr, 

M szy poiowej z Chełma. 11.58. Sygnał 
czasu. 12.05. Odsłonięcie pomnika żołnio  
rzy 7 p. p. Legj. 12.50. Kom. meteor. 
12.55. Poranek muz. 14.00. Odczyt p. t 
W arunk produkcji zwierzęcej w nad. 
chodzącym okresie. 14.20. Koncert Cha 
ru Mł. z Bochenia. 1445. Rolni y, korzy 
stajcie z Urz. Rozjem czych. 15.05. P ły ­
ty . 16.00. Radioodbiornik dla m łodzie 
ży. 16.15. Pogaw ędka p. t. Dobrze się  
dzipje w państw ie duńskiem. 16.'0. P ły  
ty . 17.00. W rogow ie spółdzielczości 
17.15. M uzyka polska. 18.00. R ecital 
śpiew . 18.35. Program  na dz. uasf. 1S.40. 
Rozm aitości. 19.00. Słuch. 19.40 Skrzyń  
ka poczt. 20.00. K o n c e r t  pośw. tworezoś 
ci K arola Szym anow skiego. ’.J.OO. W ia 
Aomości. sp o rt 22.15. Kom . m eteor. i 
kom. pclic. 22.20. Tr. ze Lwowa.

KATOW ICE.

N iedziela, 24 września.
10.50. Program  na dz. bież. 11.00. Tr. 

z Chełma. 11.57. Tr. z W arw- 14.05. 
Skrzynka poczt. 14.20. Koncert z BoeLe 
nia. 14.45. Społeczeństwo bez relig.ii.
15.00. P ły ty . 16.00. Tr. z W aw?. 16. 0. 
R ecital forlep. 17.00. Tr. z Wars/.. 1S.H0. 
B erv bojki śląskie. 18.30. Program  n<* 
dz. h ast. 18.S5. Rozm aitośści. 18 45; In­
term ezzo muz. 19.00. Słuch. z._ Wars/.. 
19.40. Interm ezzo muz. 19.55. Kom. .-por 
towy. 20.00 — 23.20. Tr. z Warsz.

W A RSZAW A.
Poniedziałek, 25 września.

7.00. S ygn a ł czasu. 7.05. G im nastyk' 
7.20. P ły ty . 7.30. D. c. m uzyki. 7 .5- 
Chwilka gospod. domowego. 7.55. P ro. 
gram  na dz. bież. 11.58. S ygnał czasu. 
12.05. P ły ty . 12.25. Codz. Przegi. P ra 'y  
Polsk. 12.33. Kom. m eteor. 12.35. 11. e. 
koncertu. 12.55. Dz. połudn'. 14 5 ;ż Koin. 
Min. Opieki Społ. 15.00. P lyy t. 15.05. 
W iad. bież. 15.10. Kom. Panatw. Insi. 
Eksport. 151. P ły ty . 15.25. Kora. g o sp e l. 
15.35. P ły ty . 15.50. M uzyka jazzowa. 
16 00. K oncert kam eralny. 16.30. P łyty .
17.00. Pogad. w  jęz. frane. 17.15. K on­
cert solistów . 13.15. Odczyt B ńw a nie 
mońska. 18.35. Muzyka lekka. 12.18. P m  
m ów ienie o Pożyczce Narodowej. 19.20 
Rozm aitości. 19.35. Progra m a r.a dz. 
nnst 19 40. F elieton  lit. 20 00 G iwonda. 
22 45. Kom. sport. 22.55. Kom. m eteor, 
i kom. polic.

L E K A P 7 - D E N T Y S T A

Ludwika
powróciła 

Przyjmu e d qodz, 9 - 1 2  i cd 19 — 20
O r l a  18, U. p ię tro.

*w ;

Z Healc.
(k) Przed kieleckim  sądciu ek ięgo

wyni rozpoczęła się  rozprawa w trybie 
doraźnym przeciw Tom aszowi ?>zoeuw- 
ce i Józefow i S m agale oskarżonym  o 
to, że Tom asz Szoeuwka z namowy Jó  
zefa S m agały  dokona! za tó j^ w n  na »- 
sobie kupca R ygiera z M iechowa na 
tle  zem sty w ynikłej wskutek s p m  -.-  
ży chorego konia.

R ozpraw ie przewodniczył wiceprezes 
sądu J a sa  - Tyr, wotowali sędziowie 
Skowera i Borowiecki. O sk a iiR  w i­
ceprokurator Szydłow ski, obronę 
w nosił m ecenas Stefan Orchowa ń. Sąd  
po przesłuchaniu świadków odroczył 
sprawę.

(k) Kradzież. W e w si Prom yk w po 
wiecie jędrzejowskim  dokonano w no­
cy w łam ana do m ieszkania M arjanny  
Stolarskiej, którą pobili i zrabow ali po 
ściel.

?mm\k fraacii
z d łu g o le tn ią  p rak tyk ą , o sta t  
n o  14 lat w  a p te ce  p. W BS * 
lewsbletio Scsnotwfsc, o szu -  
k u ;ę kondji-cji w  Z a g łę b iu  lu b  
n a  ŚLąs! S U.
W & tfcm r ś  *: s o sn o w ie c , M o-
d r z e j o w s k a  . 9  -- W 5 S ' ł  U/i- f.



Nr. 26*.

Z Zagłębia.
T E a T R  m i e j s k i  

W SOSNOWCU-
Niedziela, du. 24 hm. godz. 11 m 3fl— 

. Z. m sta“ ceny m miso od 20 gr. do 50 gr.
Niedziela, du. C l bm. godz. 16 m. 15 ■

„Nowi Panowie*1 po cenach najn u izy eh
Niedziela, dn. z4 hm. godz. 19. m. 39 

Nowi Panowie
‘u -id / ia.ek — i ea tr  nieczynny.

W torek, du. 26 hm. godz. 20 m. 15 — 
•:N( wi 1 anowie . >o cenach najniższych 
,;1 J dół — 1 zł r-aly am fitea tr j galer 
ja  — 50 gr.

 :( ) .___
N A D Z W Y C Z ń  I N E  Z E B R A N I E  
R. W Y C H O W A N K Ó W  K U R S G  
' • I  A D Z I A Ł A C Z Y  S P O Ł E C /

> Y C H .
■ VI było się v  lokalu „Kuźnicy"' 

w Sosnowcu nadzwyczajno zebr i 
nu- b. wychowanków kursu dla dzin. 
’: \ z y  społecznych w Sosnowcu.

Zebrai iie zagaił nacz. Nawrocki 
kióry podkreśl i I ważniejsze prace, 
nawołując słuchaczy do dalszej in ­
tensywnej działalności, Przemówi*-
n;o swoje zakończy! okrzykiem pa 
cześć marszałka Piłsudskiego.

Po ożywionej dyskusji wyłonię 
no nowy zarzą ! w następującym 
skk .dzn- pp.: Wł. Marzec (prezes), 
.Sr. Masłowski ( wi- (prezes), B. Drv 
gaiła (sekretarz ', Z Smolec (skarb 
l.ikhrefer. organ. Eug. Stawiarsld. 
’v skad sekcji samopomocy pp.: T.i- 
I»onarowicz (kier.) Sapińśki (zast > 
w ,-kad sekcji samopomocy pp.: Li 
pa (kier.). K nreiak  (zast.)

I — Rem ont kościoła parafia lnego  w 
'Łagiszy. W Łagiszy w ostatnich 
dniach przystąpiono do rem ontu r:a we 
wnątrz i zew nątrz kościoła ja ra f ja ln e -  
go, parkanu, oraz otynkow aniu frontu 
nowej plebanji, a to dzięki zaof-arowa 
niu większej gotówki i opodatkowaniu 
się wszystkich p a ra fjan  na ten cel, 
przy w ydatnem  także poparciu w pie_ 
iiiądzaeh i m aterja le  tow. „Saturn", a 
szczególniej dyrek to ra  J . W cig n sa . 
Kościół podjął się wymalować art. ma 
larz Zbyszek Borecki. Nad całością 
pracy czuwa specjalny kom itet z ks. 
prob. T. B anachem  na czele, w tym cc-» 
lu przez p a ra fjan  wybrany.

— K lub mloc«ieży polskiej im. 
marsz. J .  P iłsudskiego w Malobądzu.
Z aw iadam iam y członków, że w dn. 27 
bm. o godz. 18-30 odbędzie się walne ze 
branie klubu w szkole powszechnej nr.
1 w Małobądzu. Obecność wszy tkich 
członków jest konieczna.

W ypowiedzenie zarobków tary fo  
wych tramwajarzom. Śląsko dąbrow­
skie kolejowe tow. eksploatacyjne wypo 
wiedziało na dzień 31 października kr. 
dodatki socjalne tak  pracownikom ru ­
chu, jak  nadzorcom toru, oraz pracow­
nikom w w arsztatach. O statni zatarg  
zarobkowy w tram w ajach  m iał miej 
soe na wiosnę rb.

S tr. 5

Celem propagandy konsumeji mieka i jegó przetworów

Hala Mleczna ^ °jdzle*niZ»e™8ańsklei
w O s n c s w s e c ,  P i f s s A e S sk ie g so  1 8  HH§|

iia i I s ls s is  i l e i z o e  so §r. i  ?o gr.w ydaje codziennie  
gorące

^  WSZELKICH P R O D U K T Ó W  N A B IA Ł O W Y C H

Świat pracy pierwszym sutiskryijeiiiem 
pożyczki narodowei.

Subskrybowanie pożyczki naro­
dowej na terenie Zagłębia już się 
rozpoczęło i jak  nom wiadomo z du 
żą frekwencją. Hasło „własnemi si 
ło...’ i ' . pod jakiem deklarowana jest 
pożyczka,^ znalizlo całkowite zrozu- 
rr mnie wśród .p.łeczeństwa. N aj­
ważniejszą rzeczą jest, że pożyczka 
znuiazla oddźięk we wszystkich 
s L 1 ach spolecrf>ktwa, a w szcze­
gólności \v świec-o pracy. Na dowó t 
t; 3^ s tw ie r d ź  t  <? « © h  i

żo pierwszym subskrybentem w ka 
sio urzędu skarbowego w Sosnow­
cu był biedny tragarz Wincenty Sło 
nir a z Sosnowca drugim zaś p. J . 
Gaik ze swoimi pracownikami Po 
za tem subskrybowała pożyczkę 
spółdzielnia oszczędnościowo - k re­
dytowa pracowników banku pol­
skiego.

Przykład piękny i godny naś! i 
downietwa.

— W spraw ie Zaległych składek og­
niowych. Powszechny zakład ubezpie 
czeń wzajemnych rozpoczął stopniowe 
wycofywanie z gm in rejestrów  na I  
ra tę  składki za ubezpieczenie od oguia 
K ata ta  była płatna jeszcze w kwiet­
niu rb. i zakład tylko wyjątkowo zez­
wolił na przedłużenie okresu inkaso­
wego do zbiorów jesiennych. Po wyco­
fan iu  rejestrów  składka oddana zosta­
nie do egzekucji.

Leży przeto w interesie ułezpieczo- 
uych w ykorzystanie jeszcze możliwoś­
ci opłacenia składki w gm inie b ez  kosz 
tów egzekucyjnych. Należy się jednak 
śpieszyć, gdyż rejestr lada dzień gm i. 
na odeśle zakładowi.

Odczyt o sadownictwie w ?yeh- 
eicaeh. In stru k to r powiatowy sądownie 
twa p. Wł. W iśniewski dla liczuie zgro­
madzonej publiczności w Żychcicach 
wygłosił in teresu jący  odczyt o zakła­
daniu i pielęgnow aniu sadów.

Odczyt wywołał welkie zaintesowa 
nie sadownictwem wśród tu t. o tyw a- 
teli.

Postanowiono sprowadzić lepsze ga 
tunki drzew owocowych z sejmikowej 
szkółki drzew w W ojkowicach Kościel 
nyeh.

KARDYNAŁ RAKOW SKI DO DU- 
t UOWIENSTWA W SPRAW IE PO 

ŻYCZKI NARODOWEJ.
Ks. kardynał dr. Aleksander Kakow 

ski, arcybiskup metropolita warszaw­
ski, wydaj do duchowieństwa odezwy 
następującej treści:

Do Wielebnego Duchowieństwa Ai- 
ch diecezji Warszawskiej:

Na zasadzie uchwały kofcrencji epi- 
skopatu polskiego, odbytej na Jasnej 
Górze w Częstochowie dnia 19 wrześ­
nia rb., zalecam wielebnemu duchowien 
stwu archidiecezji warszawskiej ażeby 
/< lieiało popierać ogłoszoną pożyczki 
rai od ową, oraz ażeby osobiście wzięło 
udział w tej pożyczce oddając na cel 
pow yższy sto procent swej pensji miesią 
cznej w sześciu ratach miesie-z. yeh.

+  ALEKSANDER  
KARDYNAŁ KAKOWSKA

 oOo-----
PONAD NORMĘ...

Szereg wielkich instytucji finanao.
wych, zrzeszonych w związku banków 
w Polsce zadeklarowało już swój udział 
w subskrypcji pożyczki narodowej.

N ależy zaznaczyć, że suiny tych u 
działów z reguły niemal przekraczają 
ustalone dla instytucyj finansowych, 
zrzeszonych z wiązku banków, a w nie­
których poszczególnych wypadkach 
przewyżka ta jest bardzo poważna.

Tak więc bank handlowy zamiast 
przypadających nań z rozkładu 890.91)9 
zł. zadeklarował miljon złotych, bank 
cukrownictwa — 700.060 zł., bank za. 
ehedni — 580.600 zl. zamiast 300.000 zł., 
bank komunalny 280 000, zamiast — 16.1 
tys. zł.

NADWYŻKĘ Z POŻYCZKI PRZYJ 
MIE SKARB.

Jak słychać rząd wystąpi r wnió­
sł, jein do p Prezydenta o wydanie de­
kretu, upoważniającego przyjęcie prze* 
skarb całej nadwyżki (ponad 120 miljo 
iNw) subskrybowanej sumy na pożycz 
kc narodową, rzerz prosta w postaci i 
de.-itycznych obligacyj.

Wynika to zresztą z odezwy do urzęil 
ników, podanej obok, w której p. prom. 
jer oświadcza, że fundusze z pożycz.ki 
pozwolą nietylko pokryć niedobór bud 
żetowy w najbliższych kilku miesią­
cach. ale ułatwią gospodarkę budżefo- 
wą państwa przez czas dłuższy.

i m
K I N O

ZA fił.ĘBlE

Zarząd centralnego związku detalir-z 
nego kupiectwa chrześcijańskiego od­
dział na wojew. kie'eckie w Sosnowcu 
postanowił jednomyślnie pi»’yatąpić do 
udziału w zapisaniu się na pożyczkę n i 
rer ową, oraz zwrócić się do wszystkich 
członków z gorącym apelem o poparcie 
Lj tak doniosłej akcji i jaknajliczniej 
.ze wzięcie udziału w subskrypcji po. 
żjc-zki narodowej

*  #  *

Na zebraniach kolejarzy dyrekcji ra 
damskiej odbywanych w całym szere­
gu miejscowości hasło subskrybowania 
pożyczki narodowej znalazło szeroki 
oddźwięk. Wśród pracowników kolejo­
wych subskrybują pożyczkę nie tyłka 
stale zatrudnieni, aie równie i ibotnicy 
sezonowi i pracownicy czasowi. Takie 
w  a dom ości nadchodzą z Jędrzejowa, 
Chęcin, Sitkówki, Małogoszczy, Zagnać 
ską Suchedniowa Ostrowca i całegc 
szeregu stacyj na tych linjach kolejo­
wych. Pracownicv stacji Miąsowa t  * 
wiadowcą stacji na czele p. Sowińskim  
zrzekli się nawet proc. od poż. Odbyte 
ki. Odbyte w sprawie pożyczki. Odbyt? 
w sprawie pożyć’ki zebrania kolejarzy 
I o jednogłośnem uchwaleniu odno. 
śuych wniosków zakończyły się wsz.,. 
dne okrzykami na cześć marszałka IV. 
sudskiego i rząd s

*  *  *

Pracownicy sasy  ehorych w So- 
srowcu postanowili subskrybować po 
v.yczkę narodową w następującej wy .o 
kości: z poborami do 139 zł. 1 obligację
zł. 50, od 130 — ,iS9 — 75 proc. poborów,
509 wzwyż 160 p u c  poborów.

*  *  *

Onegdaj w klinkieru! Gródków odby 
ło -ię  zebranie robotników Z.Z.Z. Prz.e 
wodniczył ‘zebraniu p. Kusztal, prezes 
/2.Z.J który krć,tk>: zreferował sprawę 
>c tyczki narodowej. Po krótkiej dy­
skusji zebrani robotnicy, w liczbje 159 
'udzi, jednogłośric uchwalili zakupić 
pożyczkę, która dyr. Klinkieru; inż. La 
ob>tz przyrzekł r. złożyć na 1? rat.

•  •  •

Za:''ąd wojewódzki Federacji PZO.
O. postanowił ii’b.,krybować pożyczk; 
narodową na sumę 399 zł. oraz wezwai 
zarządy powiatowe federacji i organi- 
zarvj sfedcrowanych ażeby również ze 
swych funduszów przeznaczyły odpo 
wiednie kwoty na ten cel.

y  Po z re o rg a n iz o w a n iu  Z a rz ą d u  y

^  Kawia n is  i Restauracja  ^

A WARSZAWIANKA A
A ulica z - g o  Maja 15 *
__________ te le fo n  2 61, 11-43 A

Stosując, się  do o b ecnych , k ry z y so ­
w y ch  w a ru n k ó w  — u ru c h o m iła  

DZIAŁ KAW IARNIANY 
SPECJALNOŚĆ; g o sp o d a rsk ie  o b iad y  

z 3 dań  1.30 gr.
G orące d a n ia  z m aszyny  po 50 groszy  

O b fity  dz ia ł zaaąsefc po  cen ach  
bardzo  n isk ich .

C odzienn ie  d an c in g  od g odziny  20-ej 
ORKIESTRA SALONOW A. 

Polecając się. lasścwym wzglądem P. I. Pa 
biicznaści ZARZĄD

Dziś podwójny program

z Ken
Maynardem

dawnie; 
iino-Teatr, Udziałowy”

I

Napiętnowani Ludzie
i ,D z ie w c z ę  z nad  W o łg i"

* Eweliną Holt I Igo Symem
Początek o godz. 3_ej.

„ Następny program.

uOQ16l3 l u 2 j2 ! l l l !  (TA KTÓREJ SIE NIE PRZEBACZ Al
Wkrótce FEODOR SZALAPIN (Don Kiszot). “ “

Ceny miejsc od 25 groszy

ECH A  NADUŻYĆ BILETOWYCH 
NA KOLEI.

W sądzie okręgowym  w Sosnowcu 
rozpoczął się w;?..,raj sensacyjny pro. 
ces w spraw ie głośnych swego czasu 
nadużyć biletowych na kolei.

Jak  już donosiliśmy, w aferę tę wmi? 
SJin i są funkcjonariusze kolejowi, kto 
rzy zużyte, jednakże nieskasowune, bile 
ty  kolejowe sprzedawali osobom p ry . 
watnym, te zaś przygodnym  pasaże 
roni, przyczyniając w ten sposób kolei 
ni..obliczalne straty .

Na ławie oskarżonych zasiada 9-eiu 
oskarżonych. Sa to Józef Owczarek, 
1. 31, zam. w W idzewie, pow. rad  imskie 
go, Antoni Kuiik, la t 50, mieszkaniec 
Sosnowca, Marceli Kleszcz z Rokitna 
Szlacheckiego, oraz mieszkańcy Będzi 
na: Józef Lnach, la t 40, Jan Blicharski 
lat 56, Marcin (Narski, Jakób Sztrocii 
lic la t 25. Nusym Łatowicz, lat 45 i S*y 
mon Szymonowie*, l&t 27.

Spraw a budzi, ze zrozurnmlyeh 
względów niezwykłe zainteresowani?, 
m .razie jednakże została przerw ana 
wobec przypadających żydowski*-! 
Sm :ąt.

 o d o ------
— Dzień prac* wnika umysłowego w 

Synow cu. W u*.jpełnieniu program u 
obchodu uroczym orci dna piacoWnik i 
umysłow-ego w Sosnowcu podajem y, że 
dzi -ejsze przedstaw ienie w teatrze 
i.iii jsk jm  w Sos uw cu, k tóre  zostało /e 
kuj..one przez kom itet dnia pracownik i 
umysłowego — poprzedzone zostaido 
P' semówieniem p B ronisław a Góreckie 
go członka towar-.ystwa artysty ;cno  -li 
terackego j członka zarządu tow. p rzy , 
jociół teatru .

— - Tydzień I*. r  K. w Będzin few
Onegdaj odbcio się w Będzinie ze­

branie P. C. K , na którem omawiano 
"•prawę obchodu .W ielkiego tygoduj-i 
P. C. K.1, Zagaił zebranie dyr. Blaże 
iewicz, poczem nt przewodnicząeeg, 
poproszono p. M. Kępińskiego, sekreta 
rzowała p. K. Nowicka.

Na zebraniu wybrano p. z* wod 
niczącym sekcjj :ecbnicznej p. Stru>v 
ks i finansowej f  Strzelca.

Ju tro  o godz. 5 ej popoł. w sali gim 
nazjum  zgrom, kupców odbędzie się o 
gólne zebranie i Nocków P. C. K., na 
£ torem omówiony zostanie pogram  ob. 
chodu tygodnia P  O. K.

— Baczność rezerwiści w Będziuię.
W  poniedziałek r. godz. 19 w lokalu

zwjązku podoficerów rezerwy (hale ta? 
gowe) odbędzie się organizacyjne z». 
branie związku rezerwistów.

W szyscy rezevw>śei Będzina wiar.} 
aię staw ić obowiązl owo.

— Baczność rezerwiści Golonogą.
Dzjś o godz. 16 w  św ietlicy związku 

f-iizeleckiego odbędzie się organizacyj­
no zebranie związku rezerwistów. R? 
zerwiści stawcie sję licznie.
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Z Z aw iercia.
SI'IIAW OZDANIF ZE ZBIÓRKI U. 
LICZNEJ W DNTIJ ŻWIRKI 1 WIOU 

RF.
Zarząd komit ;tu powiatowego L. O. 

P.P. wZawiercia. ni-.uejszem podaje do 
w adom ości, że ze zbiórki ulicznej u- 
Tvądzonej w da’u „Żwjrki i  W igory  
d-na 10 lm . osiągnięto zL 240 gr. 05. P> 
po trąceniu  wyda Łów w sumie zl. 84 
'g r  40,czysty zysk zl 205 gr. 65 przeka­
zano na „Challenge 1934 roku" lo Cen 
tra ’nego K om it-'.u  F u n d ac ji ku cz-i 
ś. j). por. Żwirki i jnż. W igury w W ar. 
f-zovvie.

(z. Nauczycielstwo a pożyczka nar°- 
<]<H, a O negdaj rod  przew odnictw em  p. 
K M illera  k ierow uka szkoły po w, nr, 9 
p i  o przewodniczącego sekcji nauczy 
rif skiej powiatowego kom itetu  w y k >• 

‘jtawozego pożyczki narodow ej, odbyło 
taj zebranie nauoz.rcjelstwa, miejscowe 
go gim nazjum , sem inarjum  nauczyciel 
sk ’tgo , szkół zuw' u owych i szkół po f  

szechnych, na I tórcm  zapadła j dno- 
u G ln a  uchw ała p rzystąp ien ia  do suO. 
sk -ypeji pożyczki narodow ej.

O złożeniu jakiejkolw iek kw oty 
na książeczkę oszczędnościową 

w K O M U N A LN EJ K A SIE  
a OSZCZĘDNI CI w Zawiercia,
I  poza je j wkładcą, dowiedzieć sie 
|  n ik t nie może, gdyż i o jest ta ­

jem nicą zawodową K. K. O. 
i służbową je j urzędników,

S T R A Ż  P O Ż A R N A  
O C H O T N I C A

m. Zawiercia
p rz y jm u je  d o  ła d o w a n ia ;  a k u ­
m u la to ry  r a d jo w e  po  zł. 1.—, 
b a te r je  a n o d o w e  po  zł. 2.— , a k u ­
m u la to ry  s a m o c h o d o w e  po  zł. 5. 
— o ra z  r e p e ra c ję  w sz e lk ic h  aku -

Lm u la to ró w ,  z m ia n ę  p ły t,  k w a ­
só w  i t. p. po  b a rd z o  n is k ic h  
cenach .

WŁOSOW TptT
—  łysienie usuwa —  

Esencja CHINOWO-CHMIELOWA” 
„M ydło CHINOWO-CHMIELOWE”, 

z Kogutkiem.
S p rz e d a ją  ap te k i ,  s k ła d y  a p teczn e

Z Olkusza.
P O R T
I W Y C H O W A N IE  F IZ Y C Z N E

Ogólnośląski bieg kolarski 
na przełaj

P o raź  pierw szy od istn ien ia  polskie 
go ko larstw a na  Śląsku, Ś ląski okręg-o 
wy zw. tow. kolarskich o rganizu je  dziś 
w yścig ko larsk i na prze ła j na  trasie  
około 20 kim. S ta r t i m eta  znajdu je  
się w p a rk u  Kościuszki, przyezein t r a ­
sa prow adzić będzie po b. tru d n y m  te  
renie. W yściś ten  n iew ątp liw ie wzbu­
dzi n a  Ś ląsku w ielkie zainteresow a­
nie bowiem będzie on udekorow a­
niem bogatego sezonu kolarskiego w

tym  roku. J a k  się dow iadujem y .star­
tować będą w w yścigu wszyscy z jaw an  
sowani kolarze. Z uw agi na  trudną 
konkurencję nie je s t wykluczone, że 
zwycięzcą może zostać naw et tak i ko­
larz, k tó ry  dotychczas na  szosie nie 
zdołał odnieść pow ażniejszego sukcesu 
K to  więc będzie zwycięzcą, jest kwest- 
ją  o tw artą .

S ta r t  odbędzie się o godz. 13. T rasa 
oznaczona będzie chorągiew kam i.

K R O N I K A .
X Administracyjna reorganizacja w 

łonie śląskiego pięściarstwa. W związ 
ku z uzyskaniem  stopnie in s tru k to ra  
PZB. przez pp. Kolonkę, B ia łasa  i Wen 
dego zarząd śląskiego OZB. postano­
wił przeprow adzić 6-tygodniowy kurs 
przeszkoleniowy wszystkich zawodni­

ków zrzeszonych w SOZB.
W  tym  celu okręg podziel n o  na 8 

podokręgi, w k tórych  pracow ać tę d ą  
poszczególni in s tru k ta ż y .

R eorganizacja nastąp iła  również w 
łonie w ydziału sportowego SOZB. Do 
w ydziału należą obecnie pp. K ocur 
M gr. Korcel, W ende, Pełka, Ul ‘czka, 
K arch  i Skuta. ,

(ol) Szybkie rozpoczęcie budowy ko 
lei Bukowno - Szczakowa. Jak naą 
informują z miarodajnego źródła, 
szczegółowy projekt budowy kolei 
Bukowno - Szczakowa, został już de 
finitywnie opracowany. W śro lę, dnia 
27 bm. odbędzie się w tej sprawie wi 
Krakowie specjalna konferencja przy 
udziale dyrektora kolei, inż. Botkow  
skiego, starosty Gliszczyńskiego z 
Olkusza, posła Kleszozyńskiego i bur 
mistrza m. Olkusza, M ajewskiego.

Dr. K, Suchodolski
powrócił

choroby k ob iece  i p o łożn ictw o
P rzy jm u je :  16 i pó ł  —  '-3 i pó ł

S osnow iec, 
W arszaw ska 6, telefon 4 -2 0

POLSKI ZAKŁAD I
ORTOPEDYCZNO- 1 

CHIRURGICZNY
ui. P ieb iscy to w a  11 KATOWICE 

ul. K och an ow sk iego  10

Specjalna wytwórnia sztucznych 
rąk i nóg gorsetów ortopedycznych 
wkładki do nóg płaskich. Bandaży 
rupturowych, brzusznych, damskich 
i męskich oraz pończoch na żylaki.

Obsługa damska i męska
Z ałatw ia  się recep ty  Kas Chorych 

na o b sza rze  polsk im .

marli wstają z grobu...
POWIEŚĆ. 206

Poczerń po chwili nam ysłu od p i  
w iedziała sobie.

 Nie. to niepodobna. Nie domy
śla się niczego, a  dowodem tego jest 
że- przed chwila pić nie odmówiła. 
J e s t  to zapewne ka* rys chorej, a nie 
innego.

G abrjela w stała  z krzesła z wy.
sileniem. . .

Baronow a zbliżyła się do niej z
pośpiechem i rzekła:

— Oprzej się na  mojem ram ie ­
niu, najdroższa.

— O! nie potrzeba, mogę iść sa ­
ma. Dziękuję pani po tysiąc razy, 
praw dziw ie czuję się zawstydzona, 
widząc panią, otaczającą m nie c ią­
gle takiem i staran iam i. J a k im ż i 
sposobem zdołum się wywdzięczyć 
za (yle troskliwości?

— Pozw alając mi dalej spełniać 
rolę siostry m iłosierdzia. No, chodź 
m oje dziecię.

Biorąc w tedy pod rękę Gabrjelę, 
pomimo jej oporu wyszła z salonu ł 
wclnym  krokiem  udała się wT stroną 
pawilonu.

M łoda dziewozyna ze drżeniem 
ravślala:

Jeżeli długo przy mnie zostanie 
nie będę mogła w yjść na spotkanie 
Raula.

R ozdrażnienie nerwowe, będące 
rezultatem  te j obawy, wywołało 
gw ałtow ne bicie serca, lecz chociaż 
praw ie mdlejące, G abrjela nie skar* 
żyła się.

P an i de Garennes pom ogła jej 
rozebrać się, położyła ją  i tak  jak  
poprzedniej nocy usiadła przy  łóż­
ku. .i f Ł

— Przeczytam  ci „Nouvelles D i < 
verses” i feljeton, m oja droga 
rzekła. ^

Uoczem rozkadając dziennik, któ 
ry w yjęła z kieszeni sukni, czytać 
głośno zaczęła.

G abrjela nie słuchała i literaln ie 
była ja k  na torturach.
' Głos baronowej odbijał się o je ; 
u s /y  jakby  jakieś monotonne i de­
nerw ujące mruczenie, wśród k tóre­
go nie odróżniała ani jednego s ło ­
wa.

B ezustannie p a trza ła  na zegar 
którego wskazówki coraz bardziej

Zarząd Masy Upadłości

Tow. „Przewodnik'*
ogłasza , że ty lko  w  c iąg u  ty g o d ­
n ia  t. j. d o  d n ia  30 b. m. w  sk le ­
p ie  p rz y  ul. 3-go M a ja  23 w  S o­

sn ow cu  p ro w a d z o n a  b ę d z ie

wyprzedaż
pozosta łe j  re sz ty  a i ty k u łó w  e le k ­
tro techn icznych ,  t e c h n ic z n y ch  i 

r a d jo w y c h
po cenach ponownie obniżonych.

M atki!
Żądajcie w ap te ­
kach i skład. apt.
hygjeniczn. 
sypki

przy-
dz ‘sypki dla dzieci

„Puder Dzidzi”
(z  kogu tk iem )

utrzym ującej c ia ­
ło dziecka w zdro« 

wiu i czystości.

zbliżały się do godziny naznaczonej 
n a  schadzkę.

W zruszenie biednej dziewczyny 
zwiększało się z każdą chwńlą.

rI rucicielka, czytając, nie traciło  
z oczu je j spojrzenia i pow tarzała 
sobie: i

— Nie omyliłam się, chwila n a d ­
chodzi.

Nagle, m łoda dziewczyna, nie 
m ogąc już dłużej w ytrzym ać, zawo­
łała:

— Ależ pani się męczy i to dla 
mnie! W styd  mi praw dziw ie, przo< 
s tań  pani czytać, proszę.

P an i de Garennes uśm iechnęła 
się, odpowiadając:

— -  Wcale mnie to nie męczy, m a­
ja  droga, „Nouvelles diverses ‘ są 
dziś bardzo interesujące. Posłuchaj 
Tylko.

I  znowu czytać rozpoczęła:
„Nogent-sur-M arne. — W czoraj 

szej nocy złoczyńcy w darli się przez 
m ur do własności pana  G inesty 
bankiera. . W idocznym ich zam ia­
rem  było zrabow anie w illi bankiera, 
k tó ra  od kilku dni była wcale nieza- 
mieszkami. In te rw encja  ogrodnika 
i dwóch ogromnych brytanów  przJ- 
szkodziła w ykonaniu zbrodniczego 
zam iaru. Złoczyńcy uciekli, pozosta 
w .ając w parku  żelazne szczypce i 
pęk w ytrychów . W ładze sądowe 
zajm ują się wyśledzeniem spraw ­
ców tego zamachu”.

Tym  razem G abrjela słuchała, 
czuła śm iertelne zimno, m rożącą 
krew w je j żyłach.

Oczy je j znowu z niepokojem

zwróciły się na zegar.
Wskazówki wskazywały jeden* 

Stą.
Pani de Garennes cieszyła się w 

dm zy, widząc w zruszenie swej p a r ­
ny  do tow arzystw a.

— P rzeraża m nie to prawdziwm  
że okolice P ary ża  są tak  teraz  nie-: 
pewne — rzek1 a. — Nie dawniej 
jak  przedw czorajszej nocy tu ta j, w. 
Bry-sur-M arne, byliśm y w niebez­
pieczeństwie.

Mówiąc te słowa, baronowa p a t­
rza ła  G abrjeli prosto w oczy.

— W niebezpieczeństwie pow 
tórzyla ta  o sta tn ia  ćlrżącemi ustam i

— T ak jest, m oja mała.
— Jak im  sposobem?
 Tak samo, jak  do bankiera w

Negent, jak iś złoczyńca dostał się 
przez m ur do mego parku.

— Czyż to podobna, pani? — wy 
jąknęło młode dziewczę, k tórej eia. 
jo drżało pod kołdrą.

— N ajzupełniejsza praw da!.. 
W czoraj rano znaleźliśm y na murzą 
i w7 krzak adh w yraźne ślady p rze j 
ścia tego nędznika. Życzę mu m iło­
siernie, aby nie próbował przejść tu  
po raz drugi, bo jeśli powróci, b ę ­
dzie dobrze p rzy ję ty . Środki są 
przedsięwzięte.

G abrjela trac iła  oddecb, serod 
je j biło tak , że o mało nie rozerw a­
ło piersi.

T jakież to środki? — napytał* 
zaledwie dosłyszanym  głosem.

<3. o. n.
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S o s n o w i s ć ,  M o d r z e j e w s k a  20. —  Bazar Centralny. | |
CENY NADZWYCZAJ NISKIE. H

CODZIENNIE NOWOŚĆ?
OBSŁUGA SOLIDNA, m

Zwiedzanie Firmy „ R E N O M A ” do kupna nie obowiązuje* m

Przy państwo # e  1 szkole rzemieślnicza - przem ysłowej
w Olkuszu 

zostaje utworzony dzia!

M e c h a n ik ó w  sam ochodow ych
jako czwarty rok nauki prowadzony przez T-wo Ku sów Technicznych

Podania i informacje do dnia 7 października r. b. przyjmowani bądą 
absolwenci szkół Rzem -Przemysłowych, lub świadectwem równorzędnem

I Wieczorowe Kursy Języków Obcych
ANGIELSKIEGO, FRANCUSKIEGO NIEMIECKIEGO,WŁOSKIEGO 
przy Falskim Związku Zawodowym Pracowników Przemysłowych i Han­

dlowych Rzeczypospolitej Polskiej 
ZARZAD ODDZIAŁU w SOSNOWCU, SIENKIEWICZA 17. 

Kuis początkowy, średni i wyższy. || 0p' iU dIa f i l -  “f 3.
Zapisy przyjmuje Sekretarjat Związku codziennie od godz. 19 do 20.30 

Początek Kursów dnia 2. X. 1933 roku.

Zakład artystyczno - rzeźbiarski
s kamlemarski

JANA ZAGÓRSKIEGO
Sosnowiec, ulica Aleja 8. — Telefon 12-48

WYKONYWA:
pomniki, grobowce i wszelkie roboty bu 
dowlane z piaskowca, m arm uru i grani­
tu oraz sztucznych kamieni, roboty be­
tonowe i mozajkowe t. j. schody, słupy 
ogrodzeniowe, dreny studzienne, płyty 
trotuarowe, postumenty z krzyżami że- 
laznemi i t. p. — Wykonanie solidne 

i dogodne warunki płatności.

Do akt Nr. Łm. 1091/33

OBWIESZCZENIE
Komornik Sądu Grodzkiego w Zawierciu rew. Ii-go zamieszkały w 

Zawierciu, przy ul. Blanowskioj 11, na zasadzie ark 602 K. P. C. ogłasza, 
żc w dniu 4 października 1933 r. od godz. 9 w Rokitnie . Szlacheckim w ma­
jątku odbądzie sie publiczna licytacja ruchomości a mianowicie: fortepia
nu fisharmonii, mebli powozu kar.ty , samowara, w I-szym terminie, a 
należących do Poleskich oszacowanych na łączną sumą zł. 950.—, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym 
Zawiercie, dn. 18 września 1933 r. Komornik:

________________  (ALEKSANDER KOSSEK.)

D ż y /łę k o Y /e  
K S N ó

H a l k a *
w  Z a w o ć z i u

W n ie d z ie lę  2 4  i p o n i e d z i a ł e k  2 5  w r z e ś n i a  
N a  o t w a r c i e  n a j w i ę k s z y  t i im  s e z o n u  
s i u  p r o c e n t o w y  ś p i e w n o - m ó w i o n y

100 metrów miłości
Przygody mec. Monkasacte Miosera Oszczep-Sardenen 

fisza i jakóba Pybkesa
Świetne, przezabawne arcydz eło pełen brawury, śmie 
chu i radości życia. Nieporównany komik Adolf Dym­
sza w otoczeniu sławnych gwiazd humoru Zula Pogo­
rzelska D. Kalinowska i inni. Początek seansu 3, 5, 7.

D l a c z e g o
tylko mydło a

bo jest

im

Kino-Teatr

Od poniedziałku, dn. 18 września. 
NA OTWARCIE SEZONU

CZŁOWIEK-LEW
w porywającym arcyfilmie pt.

Syn dżungli
Największy cyrk św iata  w płomieniach.

W roli głównjj: mistrz olimpijski w pływaniu. 
BUSTER CRABBE.

KINO

EDEN
SOSNOWIEC 
Dęblińska 4 

tal. 10-95.

rilm  — poemat, dla którego w całej prasie polskiej 
brak słów  zachwytu

„Uśmiech szczęścia”
Naprawdę najpiękniejszy film sezonu 

w roli głównej:

Norma Schearer Fredic March -      .....
Początek I seansu o ^odz. 2-ej popołudniu.

Syndyk tymczasowy masy upadłości Towarzystwa Techniczno - Han 
dlowego „PRZEWODNIK** sp, z ogr. odp. w Sosnowcu zawiadamia, że 
Sędzia - Komisarz wyznaczył os ateczny term in sprawdzenia wierzytel­
ności na dzień 8 listopada 19>3 roku o godz. 9 rano w Sądzie Okręgowym 
w Sosnowcu.

Wierzyciela, którzy sprawdzenia nie dokonają, nie będą należeli do 
podziału funduszów mapy upadłości. Syndyk Tymczasowy

Adwokat WACŁAW RYIMAN.
Dąbrowa Górnicza, ul. Okrzei 20.

DROBNE OGŁOSZENIA.

H H Nauka i wychowanie.

PIERWSZA śląska szkoła muzyczna 
im. Józefa Elsnera. (Szkoła wyższa i 
niższa) Katowice lu. Szopena 16 lei. 
136. Dyrekcja: prof. St. Ślązak. P**ryj 
m uj zapisy uczniów na rok szkolny 
1933/34 do szkoły wyższej (5 letniej) 
i niższej (4 letniej). Otwarte zostały kia 
sy: teorji i kompozycji śpiewu solowe, 
go, fortepianu, organu, skrzypiec, wio 
lonczeli i instrumeutów orkiestrowych, 
rytm iki i wszelkich przedmiotów po.;o 
cznych. Lekcja odbywają się od godz. 
8 do 19. Opłaty miesięczne od zł. S3. 
Zniżka kolejowa 75 proc.___
Na KURSY PISANIA I UCZENIA  
na MASZYNACH oraz STENOORA- 
f " I  przyjmuje zapisy Biuro „Windy 
kator* Sosnowiec, 1 Maja 14. 
ZYSKUJESZ zawód "

B U C H A L T E R A
HANDLOWCA

kończąc koedukacyjna

K U R S Y H A N D L O W E
M. Kołaczkowskiego w Będzinie, Są- 
czewska 25. Zapisy codziennie.
KURSY SZOFERÓW'I MOI OCYKI.I- 
STOW St. Konopki, Sosnowiec, Pro­
myka 3. Zapisy na nowy kurs.

JEBYF4Y FRZYJfiCIEL 
KTÓRY HIG&Y NIE ZAWODZI 

T O  O R Y G I N A L N E

1

AKWIZYTORKA, inkasentka po­
trzebna zaraz. Zgłoszenia „Legun”,
Sosnowiec _ Modrzejowska 27 I piętro 
PRZYJM Ę 2 chłopców do terminu. 
Wiadomość: ul. Piłsudskiego Nr. 25. 
Tymiński, stolarnia.
POTRZEBNA inteligentna jan n a  z 
Sosnowca do 2 chłopców Małachow.
skiego 2c m. 2._____
POTRZEBNY czeladnik stolotski na 
roboty budowlane. Sosnowiec Środu 
la, K onopnickiej 2.
POTRZEBNA zdolna samodzielna
ekspedjentka do prowadzenia kawi >r 
ni. Wymagane kwalifikacje. Wiado­
mość Biuro „Windykator“. Sosnowiec
1 M aja 14___ _______ ___
CZELADNIK fryzjerski damsko T 
męski z początkami ondulacji posntia 
pracy. Wiadomość: „Expres” Uą.
browa.

l o k a l e

POTRZEBNA dziewczynka II I  od­
dział do kompletu. Kędzierska, Sienkie 
wicza 9._
OSOBA inteligentna, niezależna, w 
średnim wieku, poszukuje zajęcia się go 
spodarstwem domowem u samotnego pa 
na. Zg-łoszenia do Adm. Ex, rosu pod 
„Jesień”.

POKÓJ umeblowany z od (zielnym 
wejściem do wyanjęeai. M arjaeka 6 
m. 3.
2 PO K O JE kuchnia z wygodami do wy 
najęcia.. Wiadomość: Rybna 5 m. 28.
4 POKOJE, 2 pokoje i pokój kawaler
ski z wygodami do wynajęcia. Prosta
12.   _
DWA mieszkania pojedyńcze w( r,st' 
od gospodarza do wynajęcia. Wio do 
mość u dozorcy Sosnowiec, Ee’iksa 
Perlą 23.
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PO SZ U K U JĘ  pokoju z  kuchnią, oko­
lica Piłsudskiego, Sienkiewicza. Żęto 
Bzenia pod „ Z a r a z " .   ________
2 P O K O JE  z kuchnią do w ynajęcia, 
D ąbrow a - Górnicza, ul. Ł abędzka 14. 
I.O K A LE przem ysłowe i garaże do 
w ynajęcia. Sosnowiec, P iłsudskiego 
N r. 25._______________ _______________
3 PO K O JE , kuchnia, przedpokój z 
wygodam i słoneczne. Podgórska, K ii
m ontowska 24 w Sielcu.______________
O D STĄ PIĘ  duży sklep łączący sio z 
ładnem  mieszkaniem, ul. 3 m aja  w 
Dąbrowie, nadający sio na  wszelkie 
handle. W iadomość: „Expres D ą­
browa. 
PO K Ó J um eblowany do w ynajęcia od 
zaraz. Sosnowiec, Pogoń, K opernika 16 
PO K Ó J z kuchnią do w ynajęcia. Biele 
cka 53 Będzin, K. Scibich.
DO w ynajęcia 2 pokoje z kuchnią oraz 
pojedynczy pokoik z osobnym wej- 
scicm w Będzinie, K ra kowska 60. _  
W Y N A JM Ę pokój z kuchnią w Sielcu 
zapłacę za rok zgóry. W iadomość: ad­
m inistracja.___________________________
S K L E P  z m ieszkaniem  do w ynajęcia 
zaraz. Sosnowiec, W ielka 24 gespo-
’yni.____________________________
ĆSPAWACZA młodego przyjm ą zaraz 
jako  pomoc. W iadomość w adm ini­
s trac ji.

~KUPNO 1 SPRZEDAŻ ŁESUj
FA BRY CZK A  d ob ije  zaopatrzona z po 
wodu w yjazdu natychm iast do odstą. 
p ien ia  w raz z urządzeniam i za zl. 1.200 
W iadomość u M. B uehbindera, Sosno
wice, ul. Szczodra, 10. _____
DOM do sprzedania oraz za ładow anie  
gospodarskie miesięczny dochód IGO zł. 
cena niska w dobrym  punkcie. Sosno-
wiec Pogoń, W ielka 27. __________
SPRZEDAM  m aszynę do szvoia Sin- 
g  aa  bębenkową, tanio. Jęzo r obok 
Niwki. Cebrat.

W S Z c l KIE f u t r a
i w yroby futrzane zakupuje się n a jtan . 
na ul. M odrzejowskiej 12 w Oosnoweu,_ 
P . Szarfiska daw. Iłozental wejście, 
sklep, front. Pachowe w ykonanie 
wszelkich robót kuśnierskich. O bsługa
solidna i snm ienna. ___________ _
B A LO N IK I SZK LA N E PODŁUŻN P,, 
w koszach, po zł. 2 za szt. półsen skiad 
apteczny M aurycy Reiner.
DO sprzedania dom, 5 m ieszkań, trzy  
wolne z oddzielnem wejściem. Sosno-
wiec, W ilcza 2 ._____________    - ■ ■
K O R ZY STA JC IE  Z K RY Y SU  i likwl 
dacji przedsiębiorstw a. K upon 3 m etry  
m a te rja lu  dam skiego modnego na suk 
nie w różnych kolorach i deseniach zł. 
9 aksam it w różnych kolorach i dese­
niach modnych za m etr zł. 2.50. O brusy 
biało kolorowe w k ra ty  za m etr zł. ?.50 
P łó tno  białe dobrego gatunku  L szt ucz 
ka 17 m ett. zł. 15. N ajm niejsze ;:am 'w io 
n ie zostanie zaraz wysłane za zalicze­
niem pocztowem. „Postąp" W arszaw a, 
Skrzynka pocztowa nr. 315 pad „Oka­
zja".
Z POW ODU śm ierci męża do sprreda-i 
na  R estauracja  pod Ja sn ą  Górą. W iado 
mość: „Renoma" Czestochowa pod „Re 
stauracja".
SPRZEDAM  ogród 40 prątów przy 
now o-otw artej ulicy. Pogoń Będzińska
12. B uchacz ._______________________
DUŻY WYBÓR gotowych gorset iw, 
pasów i biustonoszy najnow szych fa ­
sonów poleca pracow nia gorsetów 
„H ygicna" — Sosnowiec, P iłsudskiego 
48. Ceny bardzo niskie.
S K L E P  do sprzedania z tow arem  i
urządzeniem  z powodu 
snowiec, Sucha 44.

w yjazdu. So-

MASZYNA Singera, bębenkowa - ga­
binetow a i zwyczajna do szycia h a ftu  
sprzedam  P ogoń, Będzińska 2 m. l. 
M ASZYNĘ S ingera kraw iecką -prze 
dam. W iadomość u dozorcy Sienkie- 
wicza 6. Sosnowiec.
DO sprzedania m aszyna S ingera ry ł 
m arska , u lica F lo rjań sk a  Nr. U  m. 13. 
SPRZEDAM  harm onję  stoliczkową 
odpowiednia, bardzo tanio. Sosno­
wiec, Sieleeka 15._Kopeć.______________
SPRZEDAM  dom frontow y, jąd łodaj 
nie, książeczką B anku Zagłębia. So
snowiec, L egjonów 27 K o p ik ________
DO sprzedania 7 m órg pola w Mie- 
chowskiem, w tern 5 m órg ziemi ornej 
m orga lasu  oraz łąki i to rfu  Cena 
4.500 złotych. W iadomość: Podgórski 
F ranciszek, Graboein 83.

SPRZED A M  połową domu, 7 mieszkań 
18 prątów  placu, wolno m ieszkań.e. 
sklep w punkcie handlowym , nada ją  
cy sią piekarzow i, rzeźnikowi, fab ry  
kę wody. 9 tysiący złotych. Sosnowiec,
Sieleeka 15.________ __________________
TYLKO w składzie aptecznym  Dan'- 
cygiera: Będzin, M ałachowskiego "4 
otrzym asz za 1.50 gw arantow any Lrem 
od piegów, plam , pryszczy. Poleca 
po najtańszych cenach kosmetykę, 
a rty k u ły  lecznicze, fryzjerskie, , oko 
sty  domowego gospodarstw a. N aj- 
lepsze prezerw atyw y od 80 groszy. _ 
RO W ER  wyścigowy, gram ofon z no 
woczesnemi pły tam i, sprzedam  tanio 
lub zam ienię na harm onję stolikową. 
Będzin - K saw era, P a ry sk a  4. D olro
wolski.___________ ____________________
SPRZEDAM  połowę domu w centrum  
Pogoni lub zamienię na  takow y w. 
Sosnowcu. Zgłoszenia pod ,12.000". 
SPRZEDAM  dom 17 ubikacji 105 p rę­
tów placu w Dąbrowie - Górniczej 
przy  stacji. W iadomość w A dm inislra
c j i „Expresu“. *_______ _
SPR ZED A  B iuro „Pomoc" P iłsudskie 
go 26, Sosnowiec. Domu połowa wy­
dzielona, nowy, 4 m ieszkania jedno 
wolne w Sielcu zł. 4.000. P I  AC 20 
prętów, jedno m ieszkanie koło fab ry  
ki d ruc ia rn i 1.500. MŁYN wodno tu rb i 
nowy niedokończony, 15 m órg łąki 
dwukośuej, staw, zabudowania 16.000, 
godz. 9—13.______________________ _ _ _

Skrzypce 10 złotych
Smyczek 2 złote. F u te ra ł 1uksu«cwy 
5.50. M andolina 9 złotych. G itara  16 
złotych poleca Jakub ińsk i, Sosnowiec, 
M odrzejowska 45.
DOM nowy do sprzedania, obciążony 
długoterm inow ą pożyczką. W iadu-
mość: „Expres Z agł ę b i a " .___________
PL A C E  budowlano przy ul. K rakow  
skiej (blisko tram w aju) sprzedam  ta
ni o Sosnowiec, P iłsudskiego 25. ___
SZA FĘ, trem o, stół, kozetką, maszyną, 
patefon sprzedam  Sosnowiec, F lo rjań  
ska 11 m. 4 L _______________________ _

Pokostli Lakiery
gw arantow ane poleca Skład Apteczny
M. J a giełłowicz, 3 M aja 7._________
K U P IĘ  m ały  aomek lub pół domku. 
Zgłoszenia do „Expresu" pod „j okój z 
kuchnią" .  ___
26 parceli 30 prętow ych sprzedani po 
500 złotych w Sosnowcu, przy ulicy 
W schodniej. W iadomość: Dańdówha,
Szkolna 28.
K R Ó LIK I futerkow e srebrzyste (szen 
szyłe) oraz koza z miękin*! do sprze 
dania. Sosnowiec, R udna 3 K am iński. 
SPRZEDAM  tanio  szafą -'klopową, 
kontuar, gablotki, stoliki. W iadom ość
„Expres" Dąbrowa.__________
MOTOCYKL E. F . na chodzie do sprze 
dan ia  Gołonóg, Laski. Siodłacz. 
HA RM Ó N JA  stolikow a nowa cena 
250 złotych do sprzedania. Dąbrowa, 
Łukasińskiego 15 St. P ią tek. 
SPRZEDAM  kilka placów w Będzinie 
przy  ul. Okrzei, D ąbrowa, Szkolna 
50. P aw eł M orys.
TEODOLIT i n iw ela to r sprzedam  ta ­
nio P rzy tu lsk i, Sosnowiec, 3-go M a 
pa 15, tel. 6-22.
SZYNY budowlane, norm alne i wąsko 
torowe, treg ry , d ru t kolczasty do ogro 
dzenia ru ry  oraz wszelkie inne żelazo 
użytkowe, poleca tanio  skład starego 
żelaża W einera w Będzinie, Modrzę." ow
ska 82.________________________________
MASZYNY do p isania okazyjne. 
Sprzedaż, kupno, zam iana. Lówenstoin 
K raków , Zwierzyniecka 8.

P O K O S T”  ^  * gw arantow any
szybkoschnący po cenie Zł. 1 gr. 50 za 
kilogram  poleca skład apteczny Ro_
zenbluma, Czeladź R ynek 1 3 . _____
SZKOLNE fo tografje  od 1.50 zł. 3 szt. 
retuszow ane wykonywa term inow o 
Mieszkowska, Sosnowiec, P iłsudskie
go_20.________________________________
S K L E P  do sprzedania z powodu wy. 
jazdu nadający  się n a  wszelkie przed 
siębiorstw a z m ieszkaniem  w śródm ie­
ściu. W iadom ość: Sienkiewicza 4.
P a szteciarnla .  _____________________
K R ED EN S, łóżka, um yw alnia, szafa, 
trem o używane tan io  sprzedam. Be
dzin, H otel B ris to l. ____________
SPRZEDAM  ap a ra ty  elektryczne od­
kurzacz i froterkę, stan  dobry W iado 
mość fil ja' „Czeladź".

SPRZEDAM  dom tan io  w Sosnowcu 
blisko przystanku  tram w ajow ego za­
raz  wolny obszerny lokal. W iado­
mość w adm inistracji.________________
F O R T E P JA N  kró tk i SehrSdt ra, piąk 
ny ton praw ie nowy okazyjnie sprze­
dam. O ferty  do „Expresu" pod „Forte- 
pjan"._________________________________

Otomanę
dywanową, salonik, tapczan, 2 fotele 
klubowe, tanio  sprzedam . Zakład tap i 
cerski. Sosnowiec, 1 M aja 14. _______ _

Mydło ADA
obecnie jeszcze lepsze, jeszcze dosao- 
nalsze. Sprzedaż: w Fabrycznym  skła
dzie „Ada" Modrzejow ska 30._________
SZAFĘ, um yw alnie m arm urow ą, for 
tepian , bibljotekę rosy jską  tanio  
sprzedam  „Ada" Sosnowiec, Modrze-
jow ska 30. ____ ______
DOM z ogrodem ładny  sprzedam , So­
snowiec, Staropogońska. 17 wskaże
T re la .  __
SPRZEDAM  tan io  p lac 25 prętów na 
Zagórskich łąkach. Ul. P ańska  N r. 9
K rupa.________________________________
SK ŁA D  wódek wraz z m agazynem  i 
mieszkaniem  dobrze prosperujący z 
powodu zm iany in teresu  sprzedam. 
W iadom ość F r. U rbańczyk, Sosno­
wiec, ul. R ybna 25 m. 6.

Zgubione dokum enty 
po 4 grosze za 1 wyraz.

P E Ł K A  Stanisław  zgubił portfel z do 
wodami, dowód osobisty, książkę kasy 
chorych, leg itym ację  bezrobocia wyda 
ne w Sosnowcu i 20 zł. gotówką. Ła ka  
wy znalazca raczy zwrócić. Sosnowiec, 
Staszyca 23.
W IN T E R  SZY JA  zgubił książką woj­
skową, w ydaną przez P . K. U. Sam o 
wiec i dwie fo tografje.
M A RJA N  JA B ŁO Ń SK I zgubił do­
wód osobisty, w ydany przez ita ro -
stwo O lkuskie._______________________
M ORGENSZTERN F A JW E L  zgubił 
książeczkę wojskową w ydaną przez
P. K. U. Będzin. ___ __________ _
K A B A K  F E L IC JA  zgubiła paszport 
zagraniczny, w ydany w Będzinie. 
LORENSOW I W ŁADYSŁAW OW I 
skradziono książeczkę wojskową, wy­
daną przez P . K. U. Będzin, kartę  mo 
bilizacyjną, w ydaną przez P . K. U. So 
snowiec, dowód osobisty i zezwolenie 
na  broń wydane przez S tarostw o Bę 
dzińskie, dokum enty B anku Udziało 
wego w Dąbrowie, 3 ćw iartk i losów 
Lotorji Państw ow ej Nr. N r.: 1) D. 
139529, 2) A. 59968, 8) A. 59967 i inne 
dokumenty.

GRAŻYNA BUDRYSÓW KA zgubiła 
nom inację nauczycielską oraz za wiado 
m ienie o przeniesieniu ze szkoły N r. ‘.{'2 
u Sosnowcu do szkoły w Klim ontowie, 
wydane przez In spek to ra t £zkolny w 
Sosnowcu

MATRYMONIALNE

W YW IADÓW  m atrym onialnych  ze 
wszystkich m iejscowości udziela „L ex ‘ 
Sosnowiec, Teat ra lna  1. ______
K A W A LER  po trzydziestce posiada 
kilkanaście setek złotych, ożeni się z 
panną lub wdową od 25 la t ,’okohvi k 
obeznaną w handlu.
K A W A LER , la t 26 p rzysto jny  i  wyk 
ształeniem  poślubi pannę zapew niają­
cą chwilową egzystencję lub jakąkol 
wiek posadę. W iek i stan. obojętny. O- 
fe rty  kierować: „Expres" Sosnowiec. 
Pod „Uczciwy".

Róż ne

PRZYJM UJĘ do szycia suknie, pals ,
ta, bieliznę, kołdry puchowe, watowe, 
przerabia stare kołdry. Praca solidna, 
ceny niskie. Sosnowiec, Sielocka 14 
Gawrońska.
PAM IĘTAJ, że , >

biuro pisania próśb
J . Bednarczyka znajduje się w Dąbro-i 
wie za magistratem.__________________  j

3 FOTOGRAFJE
pocztówkowe artystyczne Z L  25fc 1 
FOTO -  STELMASZCZYK Sosnowiec,
Pogoń, O rla 4._______________________
LECZNICA chorób wenerycznych i 
skórnych. Sosnowiec, Sienkiewicza 17a 
W izyta 5 zł.  _

B. Felczer
Sapitala Skórno — W enerycznego Sw. 
Łazarza w W arszaw ie H. Rudziński 
Dąbrow a Górn., Kościuszki 2. Godziny 
19 — 20._______ _________________

PO SZ U K U JĘ  p ian ina  ck> wypożyczę 
nią. O ferty pod B .C. do Expresu. 
POTRZEBNA wspólniczka do in teresu  
rzeźniczego. W iadomość w adm in istra ­
cji E xpresu  Zagłębia. __________
R A D JO  - ap a ra ty  uselektyw niam , 
przerabiam  do sieci od 30 zł różne 
reperacje, porady. Będzin, Sobi skic
go 13. Piwowarczyk. _______
W  OD PO W IED ZI na ogłoszenja z dn. 
17 wzywam pana Prażm ow skPgo K a 
zimierza, Sosnowiec, K aliska 9 do 
w ykupienia lu s tra  za k tó re  t ie  o trzy 
m ałem  należności. T erm in  ostatecny 
dni 3 Podgórska 10 — Józef K ieroński

e OGŁOS7ENIE.
K om isja  W kładców Spółdzielczego B an  
ku Zagłębia w Sosnowcu zwołuje W al­
ne Zebrania W kładców na dzień 21-9 
1 ,3 3  r . o godz. 4-ej po południu w lo k a ­
lu B anku, M ałachowskiego 9. Prosim y, 
o iiczne przybycie.
K O N K U RS ua  budowę 7-mio klasowej 
sizkoły w W ojkowicach - Kościelnych. 
Zarząd Gm iny W ojkowice - Kościelne 
ogłasza konkurs na w ykonanie rohot 
m urarsk ich  przy budowie 7-mio klaso 
wej szkoły w W ojkowicach - Kościel­
nych przyczem oferenci w inni zło 
żyć o ferty  z następującym i odpowia 
dziami: 1) W ykonanie m uru  z kanne 
n ia  lub cegły w raz z w ykonaniem  
wszystkich otworów (otwory oń 4 
m tr. kw. w ytrąca się z powierzchni 
m uru) przewodów kominowych i wen 
ty lac ji, osadzeniem belek i wszelkie­
go potrzebnego żelastwa, bez m aterja- 
łu, natom iast z własnem  runsz.ow a- 
niem. a) z pomocą w łasną za 1 m tr. 
kw., b) bez pomocy za, 1 m tr. kw. i) 
W ykonanie stopni betonowych (losli­
co), w g  przedłożonego ry sunku  dłu­
gości 1,90 m tr. A. z pomocą wla-ną, a) 
w raz z w łasnym  w ykonaniem  stopni 
za 1 stopień, b) samo osadzenie od 1 
stopnia. B. bez pomocy, a) w raz a 
w łasnym  w ykonaniem  stopni za 1 s-O- 
pień, b) samo osadzenie od 1 stopnia. 
8) osadzenie sia tek  w entylacyjnym i i 
wycierów kominowych, aj z własnym 
m aterja łem  za 1 sztukę, b) bez m ate­
rja lu . 4) W ykonanie sklepień sy-terau  
„K leina" w raz z założeniem wkładek 
żelaznych na zapraw ie cementowej % 
rusztow aniem  w łasnym  bez m ateria  tu, 
a) z pomocą w łasną za 1 m tr, kw., bj 
bez pomocy za 1 m tr. kw. O ferty  na­
leży nadsy łać do dnia 2 października 
r. b. włącznie do godziny 10-tej rana 
w kopertach zapieczętowanych pod a- 
dresem  Zarząd G m iny W ojkowice - 
Kościelne, poczta Ząbkowice. Zarząd 
Gminy zastrzega sobie praw o wyboru 
oferenta. P rzy ję ty  oferent obowiąza­
ny będzie złożyć gw arancję La sumę 
500 złotych, k tó ra  będzie zwrócona po 
odbiorze wykończonych robot. Zarząd 
Gm iny W ojkowice .  Kościelne. _

W ZYWAM Eugenjusza Koszem bara z 
Zagórza do oddania pieniędzy do 1/10 
w przeciwnym  razie spraw ę oddam da 
sądu. P io trow ska Lucja, D ąbr. wa I
M aja 52.     ___ ____
P O S Z U K U JĘ  K oncesji W ódczunej. 
W iadomość w „Expresie"._____________

W RÓCIŁEM  LEK A R Z HOMEOPA
TA Dr. med. H erw ich K atow ice ul. o- 
go M aja 40, o rdynuje  10 — 12 i ‘ 
godz. w zastarzałych chorobach w- wr e  
trznych  i kobiecych. Bezoperacyjne !e 
czenie raka, gruźlicy kości, również cu 
krzycy, w łasneini m etodam i.  ___

Marynaty
najlep iej konserw ują octy sp .cy ta to ­
we z fabryki Gustawa. K eihcha w Ło­
dzi, które na  w ystaw ie zostały nągro 
dzore k ilkakro tnem i m edalam i. Skład 
w Dąbrowie Górniczej, ulica K r. «Jad- 
w igi 2 P io tr  M ajcherczyk i S ka. P ro
sze żądać wszędzie! ___________ _
ZABŁĄKAŁ się pies w ilczur je . t  do 
odebrania. Czeladź, M ilowicka 4i J-
K u p k a .________ _____________ ________
ZA długi żony m ojej F ranciszki Koby 
lec z Kuchów począwszy od dnia 
września r. b. nie odpowiadam i p ład ó  
nie będę. Łukasz Kobylec.

Na życzenie Sz. Publiczności w ystaw a przedłużona do dnia 29 b, m.

Z W I E D Z A J C I E  B E Z P Ł A T N I E  W Y S T A W Ę  K I L I M Ó W
llllllilllll zn an e j firm y c h rz e śc ijań sk ie j „ S z tu k a  P o d k a r p a c k a "  w  „ W a r s z a w ia n c e "  w  S o sn o w cu , ul. 3-go Maja, (n a  gó rze  w  b . sa li b i la rd o w ej) HIIHIIIIH 
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